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Eazem l rz 

Sprawa ratyfikac.ii 
układu 8 państw 

wniesiona 
Sejmu PRL 

pod obrady 

WARSZAWA (PAP). Rząd 
Polskiej Rzeczypospolitej Lu­
dowej przedstawił Radzie 
Państwa wniosek o ratyfika­
cję układu z dnia 14 maja 
1955 r. o przyjaźni, współpra­
cy i pomocy wzajemnej mię­
dzy Ludową Republiką Alba­
nii, Ludową Republiką Buł-

garii, Węgierską Republiką, 
Ludową. Niemiecką Republi­
ką Demokratyczną, Polską 
Rzecząpospolitą Lodową, Ru­
muńską Republiką Ludową., 
Związkiem Socjalistycznych 
Republik Radzieckich i Repu· 
bliką Czechosłowacką. 

W Wiedniu podpisano Na wiecu w Warszawie 

Rada Państwa postanowiła 
sprawę ratyfikacji powYżs-ie­
go układu wnieść pod obrady 
Sejmu Polskiej Rzeczypospo­
litej Ludowej. W związku z 
tym Rada Państwa zwołała 
na dzień 19 maja 1955 r. 
VII sesję Sejmu Polskiej 
Rzeczypospolitej Ludowej. 

Wniosek o rat:vfikację został 
przesłany do sejmowej komi­
sji spraw zagranicznych, któ­

bowiązk 

Przodownik Wyścigu 

Schur pjerwszy 
na mecie w todzi 
Po XIJ etapach 
drużyna polska 
i Królak na 5 miejscu 
Miła niespodzianka 
Polonii Francuskiej 

Reportaż z trasy Xll e­

tapu - patrz str. 6. 
austriacki traktat 

państwowy ra odbędzie swe posiedzenie 1:..------------­
w dniu 18 maja br. o godz. 12. KLASYFIKACJA 

WIEDE8 (PAP). - W niedzielę o godz. 11.30 głośniki ra­
diowe oznajmiły mieszkańcom Austrii o podpisaniu traktatu 
państwowego i przywróceniu Republice Austriackiej suwe­

renności. 

Uchwały 
Konferencji 

!NDYWIDUALNA xn ETAPU 

Uroczystość złożenia podpisów pod traktatem państ"!o~ 
odbyła się ..,,.,. historycznym pałacu Belvedere w \V1ednm. VJ arsza wskiej 

w centrum 

1. Schur (NRD) S.24.48 
Z. Klich (CSR) S.25.18 
3. KROLAK (Polska) S.25.49 
4. CHWIENDACZ (Pol.) 5.25.43 
5. Reinecke (NRD) 5.25.49 
6. Cziżikow (ZSRR) 5.25.ł9 
'1. Kruszyna (PoL Fran.) S.25.49 
8. Kuźnicki (Pol. Fran.) 5.25.49 
9. Amell (Szwecja.) 5.2.'>.49 

W pięknej Sali Marmurowej. ozdobionej złoceniami i krY­
ształ'>wYJJli świecznUi:ami, zebrali się ministrowie spraw za­
granicznych czterech wielkich mocarstw oraz minister spraw 
zagranicznych Austrii wraz z członkami delegacji. które 
W1ięły udział w konferencji zwołanej dla podpisani~ tr~k~a: 
tu. Obecni byli liczni przedstawiciele prasy austriack1e1 1 

zagranicznej. 
l 
zainteresowania 
opinii publicznei 

10. Oestergaa,rd (Dania) 5.26.19 
11. Verhelst (Belgia) 5.29.51 
12. Wierszynin (ZSRR) 5.29.51 
13. GRABOWSKI (Polska) 5.29.51 

\- His:ryczne decyzje War-

14. KLABIŃSKI (Polska) 5.29.51 
15. Fanuel (Francja) 5.29.51 

Na stole obok tekstu trak­
tatu czekało na ministrów 
szesc złotych piór z WY?Ytą 
datą 15. V. 1955 r. i słowem 

„Wien". Ka.'ixiy z ministrów 
uchowa jedno pióro na pa­
miątkę. szóste zaś złaione zo­
stanie w archiwach państwo­
wych Republiki Austriackiej. 
Pełny tekst trakt.altu, liczący 
wraz z dodatlwwym.i doku­
mentami około 300 stron ma­
szynqpisu, oprawiony ~tal 
w zieloną skórę. 

Pierwszy złożył swój podpis 
minister Mołotow. następnie 
minister spraw zagranicznyeh 
Wielkiej Brytanii H. Mac Mil­
lan, sekretarz stanu USA J. F. 

16. Za.bel (NRD) 5.29.51 
17. Va.n L<>overen (Belgia) 5.29.51 

i 
szawskicj Konferencji państw 
europejskich w sprawie za­
pewnienia pokoju i bezpie-

1 czeństwa w Europie znajdu-

18. Grupe (NRD) 5.29.51 
19. Jewsiejew (ZSRR) 5.29.51 
20. Va.n den Daale (Belgia) 5.29.51 

Depesza premiera 

J. (yrankiewicza 
do kanclerza Austrii 

Z okazji podpisania austriac· 
liiei10 traktatu państwowe!Jo pre-
1e., lładv Ministrów PRL. Józef 
Cvrnkiewlcz. przesiał depeszę 
11ratulacy\ną do kanclerza związ­
koweqo lł.epublikl Austrii. dr 
Juliusza 11.aaba. 

l'łfinislrowie \ 
wielkich mocarstw 

osiągnęli 

(Dalszy ciąg na .str. 2) 

1

1 ją się w centrum uwagi 
światowej opinii publicznej. 

ZWIĄZEK RADZIECKI 

Cala prasa radziecka zamieści­
ła teksty układu o przyjażni, 
współpracy i pomocy wzajemnej 
między ośmioma państwami o­
raz inne materiały z Konferen­
cji Warszawskiej. Dzienniki 
„Prawda", „Trud" i „Izwiestia" 
z 15 bm. opublikowały artykuły 
wstępne na temat historycznych 
decyzji konferencji. Trudno oce­
nić w pelni wpływ Konferencji 
Warszawskiej na obecne i przy­
~złe wydarzenia w sytuacji mii:;­
dzynarodowej - pisze „Prawda" 
- nie ulega jednak wątpliwości, 
że konferencja przyniosła dalsze 
umocnienie międ:tynarodowej po 
zycji potężnego obozu pokoju, 
demokracji i socjalizmu. 

NIEMCY ZACHODNIE 

Porozumienie Jak JUZ podawaliśmy, dnia J4 maja 1955 r. odbyl się 
w Warszawie na Placu Dzierżyńskiego wiec ludności 

Przywódca SPD Ollenbauer w 
związku z zakończeniem Konfo-1 
rencjj Warszawskiej złożył o- ' 
świadczenie, w którym stwierdza 
m. in.: „Podpisanie układu mię­
dzy krajami bloku wschodniego 
jest odpowiedzią na włączenie 
republilti związkowej do NATO. 
Podpisanie układu warszawskie­
go musi skłonić republikę związ­
kową do podjęcia wszelkich wy­
siłków w celu postawienia spra­
wy zjednoczenia Niemiec na 
konferencji czterech mocarstw 
jako najważniejszego punktu. 
Konieczne jest opracowanie ko::i. 
kretnego niemieckiego progra­
mu, który umożliwiłby zakończe 
nie podziału Niemiec i rozwiąza­
nie obu bloków wojskowych o­
raz stworzenie systemu zbioro-

1 wego bezpieczeństwa". 

co do konferenci'i stolicy z udziałem delegacji rządowych uczestniczących 
w Warszawskiej Konferencji państw europejslcich w Dziś 

łelk
9 Wl.elkieJ• _.,zw9' rk1• sprawie zapewnienia pokoju i bezpieczeństwa w Europie. 

-

i " '" -l Na zdjęciu u góry: przewodniczący Rady Ministrów 
ZSRR N. Bulganin i I sekretarz KC PZPR Bolesław 

WIEDEN (PAP). w dnhl Bierut pozdrawia;q uczestników manifestacji. 
14 maja wiecrorem odbyło się Na. zd;ęciu u ~ołu: las sztanda~6U: i, 20?-tvsięczne morze na Placu 

Zwycięstwa 
w Wiedniu spotkanie między glow na Placu Dz\erzynskiego. 

:i;::tr~~R;P~~ M~~:O:: IEu1~11111n~1·t "•~•y11ym"lll""~l11111ur.111~I!' ~si 
;.e~:i;~:,ta:C!1st=u s:1!! P' Ałł' : -.:'• A ,, 1l1 ' U Ił ,a, ~ 
~granicznych _Wielkiej. Bl"l'.~- n1112i m11 ' m•C J~.al„ ~1illlb1 Hui rd!Hb1 1 
rui H. Mac Millanem i DUm-

Łódzki Komitet Frontu 
Narodowego wespół z or­
ganizacjami społecznymi 
organizuje dziś tj. 17 ma­
ja, o godz. 17 na Płaca 
Zwycięstwa wielki wiec dla 
zamanifestowania solidar­
oosci klasy roootniczej I 
społeczeństwa Łodzi z u­
chwałami Konferencji 
Warszawskiej. 

Omówienie uchwał Konferen­
cji Warszawskiej oraz komenta­
rze, zamieszcza także cala pra~a 
państw demokracji ludowej. 

strem spraw zagranicznych SZTOKHOLM. Zwłoki parlamentu. działaczy na pniu 
Francji A. Pinay'em. Mini- dwóch chłopców w wieku 12 i nauki, literatury i sztuk; oraz 

. . 13 Ja,t znaleziono w łodzi na pel· niektórzy przedstawiciele kół 

INDONEZJA 

Wiele uwagi poświęca decy-
7jom Konferencji Warszawskiej 
prasa W1donezyjslra. Tygcdnik 
„S1i1nday Courier", komentujqc 
przebieg Konferencji Warszaw-

strowie postanowili opubliko- nym monu w pobliżu nuejsco· handlowych. Odezwa domaga 
wać Po tym spotkaniu nasłę- wości kąpielowej Marstrand w się redukcji zbrojeń, zakazu bro 
pujący komunikat: SZ!fecji. Są to dwaj uczniowie, ni at_omowei. ~odorowei I innych 

ktorzy przebywali na kolomacb brom masowe] zaqłady. Ode-zwa 
sU:olnych w pobliżu Kopenhagi tąda również przywrócenia przy- I 
I od .k:ilku dni zaginęli bez w1e- jaz;,ych stosunków między wszyst l 
ści. Przypuszczalnie chłopcy ci kimi kra jamL 

W toku rozmowY ministrów 
spn.w zagranicznych ZSRR, 
USA, Anglii i Francji osiągnię 
to ogólne J)OJ"ozumienie oo do 
ceUw i metod kOtDferencji 
szefów rządów ZSRR., USA, 
Anglii i Francji. Szczegóły tej 
sprawy są nadal rozważane. 

Rozmowy 
między 
Adenauerem 
a Ollenhauerem 

BERLIN (PAP). - 14 bm. prze 
wodniczący SPD Ollenhauer od­
był rozmowę z Adenauerem na 
temat ob.:.-ad paryskich. I 
Przemawiając w Ludwigshafen 

Ol!enhauer oświadczył, że SPD 
nie zamierza aprobować polityki 
l agranicznej rządu bońskiego. 
Stwierdził on, że byłoby błędem 
rnniemać tak na podstawie jego 
„sla*'*b 1potkań z Adenauerem. 

' 

skiej stwierdz;i, że utrudnia ona 
knowania podżegaczy wojen­
nych, stwarza mocną zapot·ę 
przeciwko próbom agresji. udali się na wycieczkę łodzią i HAGA. - Dziennik „De 

w:tlesienl prądem a:i: do brzegów Waarheid" donosi, że w mają· 
Szwecji, zmarli z ziml>a I głodu. cvch się odbyć w czerwcu „ma 

WIEDE~. _ 15 bm. kanclerz newrach atomowvcb" krajów w „ ł • d k• d • 
Austrii, J. Raa.b, wydał w Pała· pak?J atl~tycki~o. uczestni· o I o z 1e przo u·~ 
~tt ~~!>ru~ntr~!t~ci~ats:: :l!°i~ki~ędil rowmez wojska holen . ~ • j ~ 
wego z Austrią. Na przyjęciu PEKIN. - Czanqk.aiszek'OWcyl b• ' dl. d ł 1• 
obecni byli prezydent repubUki zall!inow:aJj wodv. Ciesninv Tai·1w z 1orce na o uu OWA s o ICY 
austnackiej T. Koemer, w1ce- wansk>1e1 oraz re1onu wysp przy '.& 
kanclerz A .. Scbaerf, minister brzeżnych. . Klika Czanq Kai· Główna Komisja Współzawod-1 miejsca. Gromady KamocinE>k 
spraw zagramcznycb L. Figi i szeka m;1lu1e w ten sposób prze· . „ . . , 
inni członkowie rządu austridC• szkodzić w żeqludze międzyna· mctwa Społec~nego Funduszu pow: p~otrkowski 1 Dobron p')W. 
kieqo. rotlowei w Cieśninie Taiwań- , Odbudowy Stolicy ~o~sumowala ~aski_ rue znalazJy w ca~ym ~~-

W przyjęciu uczestniczy!! ml· skiei. 1 w dn. 13 bm. wyruki pracy w JU rownych sobie rywali w zb1or 
nister spraw zaqranic.znvch ZSRR RZYM. - W Mowlncj! Bolo r. 1954. ce na odbudowę stolicy. 
W. M. Mołotow, sekretarz stanu -•a 48 rad miejskich spośród 60 Województwo łódzkie odnio- Zdobywcą pierwszego miejsca 
USA J. Dulles. minister spraw uchwalilo rezolucję, która doma· ' sio zasłużony sukces, zajmując w grupie 225 powiatowych komi 
zaqrani.cznych _ W. Brytanti H. qa_ sie zak~u. broni .atomowe1 I II miejsce w Polsce. tetów został powiał łaski. 
"1ac M11lan, 1IU!1:1ster spraw zagra zntszczenia 1e1 zapasow. I Poza tym spośród 22 tysięcy W grupie miast wyróżnił się 
mc~ych Franc:_1 A. Pmay, człon BONN. - Zachodnio-niemlec kół zakładowych SFOS działaj::; Piotrków, osiąga.jac III miejsce 
kow1e delegac11 czterech moi kl koncern Kloecknera założył w cych na terenie całego kraju do i Tomaszów VIII miejsce 
c~r~twi okraedz szefow;ie amwb~dad R.io de Janeiro swoją fil!ę. Ka·! czołówlti zalicz.ono kolo w 'hu- Również pierwsze rrtlesiące 
m1s1 , a r ytowaru w ie nm. pita! ooweqo przedsiębiorstwa 1 - " • • , - b' · -

ATENY. _ Opublikowano tu wynosi około miliona dolarów cie „Kara . X~ m1e1sce _zas zaię- iezą~eg? roku not~wane są _Ja­
odezwę w obronie poko;u, którą brazylijskich. 99,4 proc. teqo ka-ło koło przy P1~trkowsk1ch Zakł. ko m1es1ące sukceso"". w zb1?r­
podpisalo 77 znanych działaczy pi talu jest udziałem zakładów I Przem. Bawełnianego. ce na odbudowę stolicy, takich 
społecznych, w tym kilku b. ml· „K!oeckner-Humboldt Deutz AG" Szkolne koło SFOS szkoły pod powiatów jak: łaski, wieruszow 
nistrów, wieLu deputowainycb do w Kolonii. · stawowej w Ksawerowie i szko ski, łęei:ycki, wielwiski i piot.r-

l.Y nr 4 w Zgierzu zajęły 9 i 10 kowskL 

I 

KLASYFIKACJA 
DRUŻYNOWA XIl ETAPU 

1. NRD 
Z. Polska 
3. Polonia Francuska 
4. CSR 
5. ZSRR 
6. Szwecja 
'1. Dania 
8. Belgia 
9. Bułgaria. 

10. Rumunia. 
11. Francja 
12. Finlandia 
13. Anglia 
14. Austria 
t:i. Albania 

16.2L28 
16.21.29 
16.Zl.2'1 
16.25.?.0 
16.25.31 
16.25.31 
16.26.0l 
16.29.33 
16.30.19 
16.38.lł 
16.51.0'1 
17.26.19 
.17.30.·l'l 
1U5.36 
19.38.i:O 

KLASYFIKACJA 
INDYWIDUALNA 

PO XII ETAP ACH 

1. Schur (NRD) 55.36.51 
2. Vesely (CSR) 55.43.25 
3. AmeJI (Szwecja) 55.48.05 
4. Erittain (Anglia) 55.48.05 
5. KROLAK (Polska) 55.48.41 
6. Wierszynin (ZSRR) 55.52.2a 
7. Verltełst (Belgia.) 5:>.52.55 
S. Zabel (NRD> 55.58.llJ 
9. Va.n Loovm:cn (Belgia) 5G.Ol.J9 

10. Pedersen (Dania} 56.01.32 
11. l\Ieister li (NRD) 56.05.4:; 
12. Nyman (Finlandia) 56.11.45 
13. Dumitrescu (Rumun.) 56.18.04 
14. Klich (CSR) 56.24.lS 
15. CHWIENDACZ (Pol.} 56.27.13 
31. GRABOWSm (Pol.) 57.11.33 
39. KLABIŃSKI (Pol.) 57.41.30 
48. LASAK (Polska) 58.16.0Z 

KLASYFIKACJA DRUŻYNOWA 
PO Xll ETAPACH 

1. CSR 
2. NRD 
3. Bułgaria 
4. ZSRR 
5. POLSKA 
6. Belgia 
7. Dania. 
8. Szwecja 
9. Francja. 

10. Rumunia 
11. Polonia. Fra.ncuska. 
12. Anglia 
13. Finlandia 
14. Austria. 
15. Albania 

167.02.46 
167.13.116 
168.12.łlq 
163.15.19 
168.22.20 
168.28.2i 
168.57.37 
169.05.34 
169.59.0fl 
17!J.20.33 
172.17.40 
17?..29.02 
172.34.23 
182.17.(16 
194.54.t.B 

- „i. y ;ce.a: n.:ema~ na czt.~ e 

drugie! grupy kolarzy, pięknle 
finiszował a poza tym cieszy 
slę ogólną sympatią. Kto1 -
Naturalnie Elek Grabowski. 
W chwilę po zejściu z rowe· 
ru został porwany do mikro· 
fonu. Słuchacze Polskleqo Ra· 
dla na pewno chcieli uslyszeł 
od. nielfo samego, tak się czu· 

je i lak mu slę jechał._ 

I 



OTW ,Mtcm SEZONU 
wntroow KONNYCH 
w WARS ZA \VtlJ 

* Takich okrzyków było wiele ------------ ------------- ~·· 
* Cocta il p1ęc1u państw i uroczyste 

gazetach * Radosne tytuły w 

torty ,,Świat nie wybRciy nam, 
ieśłi tych propłlzyrji nie rozpatrzymy dokładnie" 
- pisze· dziennik Rmerykański 

W niedzielę Austria 
odzyskała suwerenność 

Austrii, lecz także wielkim WJ- G ł 
darzeniem międzynarodowym. O ~ y 

W dniu dzisiejszym i.3J 
stwierdza „Neuęs OesteITeich" 

naród nasz wszedł w nową erę o radziecknch s:wych dziejów. 
1 11 - Cały świat ma nadzieję -

pra§y 
propozycjach 

15 btn. w Warszawie na Słu­
żewcu nl11<µoozął slę ieqorol'!.i:ńY se 
zon wysciqów konnych, l:Jędący 
JHzeqlądem osiąqnięć hodowla·nych 
różnych stajn<i w kraju. W dniu 
otvrarcia odbyło się 9 gonitw, któ 
re obserwowało ok. 20 tys. ludzi. 
Han(!icaµ otwarcia sezOll'lu dla 
trzylatków wyqraly „łeb w łeb" (Dokiończenje ze str. 1) I dzień specjalny n.ajpÓj „cocfail 
Do zaciętej wa.Jce klacz „Da Ma- . . pięciu rpaństw", siporządzony 
ta" ze stajni „Bydgoszcz" 1 ogier Dulles, m1ruster spraw za- z ~osyjskiej wó<lki, fra.ncu­
.„F.alkland" ze stajni „Warlszawka": granicznych Fr.ancji A. Pinay. ~k1'ego wermutu, a:ng1'e'-'·1·e!!o 

pisze „Oesterreichische Neue b • • h 
Tageszeitung" - że Jl-O uroczy- roz ro1en1owyc USA 
stym podpisaniu traktatu au- Londyński korespondent dzien 
striackiego i po spotkaniu mini- nika „New York Herald Tribu-
strów spraw zagranicznych w ne", Loevental, pisze, że w no-

1 rrnmfat.orem handicapu d a oni • . . . ~ '"""'- _ 
.\-letnich byt oqier „Don Butta!" Ostatni podpisał traktat mi- dżinu z dodaitkiem amerykań­
z~ stajni „Warszawa", który zwy- nister spraw za.grani'cznych sldej coca-ooli i austriackiego 

Wiedniu nastąpi .zelagodzenie na Prasa całego świata w dal- wym planie rozbrojenia oraz w 
pięcla w stosunkach międoy szym ciągu szeroko komen- przemówieniu premiera Bułga-
państwami, że polityka między- tuje radzieckie propozycje w nina w Warszawie Związek Ra-

ciężył łatwo, wvrażnie prowadząc AustJ.ii L. Figl. wiina. Wiedeńr?Vcy twierdzą, od startu do mety. , . -~J 

narodowa będzie się rozw1jała sprawie nnbrojcnia., zakaz.u dziecki przedstawil swoje wyjś-
w kierunku zapewnienia poko- broni atomowej i usunięcia ciowe stanowisko w przeddzień 
ju. Austria gotowa jest wni~ć grc:>źby nowej wojny. \iVięk- wznowienia rokowań między Zgromadzona na wyścigach pu- Z chwilą, g<ly glooniki ra- że n.a.pój ten ma „&mak wol-

bliczno,ść z. zadowoleniem przyję- diawe i d:owony kościelne o- ności". W cukierniach poja­
ta mnowaC]e wprowadzoną w te- znaJ·rr iły że traktait pańs·tw-0- wiły się t.orty przystrojooe 

swój wkład do utrwalenia poko- szość dzienników wskazuje, czterema mocarstwami. „Oba te 

. qorOC'Zllym sezome - własne bar- • ' . 
wy dżokejow. Ułatwia to ba)'dzo wy został podpisany, otacza- sporządzonymi z lukru pięcio 
obserwowanie bieqów. jący pa.łac park ro:ZJbrzmiał o- m.a fla.gami - Związiku Ra-

ju, co ulatwia jej położenie «e· że prl)f)ozycje te ma.ją donio wydarzenia _ stwierdza kO'I'es-
cgraficzne i histor:rczne trady- sic znaczenie dla. sprawy ond t · · d l bo'-' 
CJ·e nar·odll at1strfack1'ego. Wszy<t. - P en - swia czą 0 gę =m • " zmniejszenia na.pięcia. w sto- zainteresowaniu Związku Ra-
kie dzienniki podkreślają, że sunkach międzyn.a:rodowych. dzieckiego sprawą rokowań". 
ludność austriacka witała nie-krzykami zebranych tam i na dzieckiego, Fra1ncji, Anglii, rno TYS. ABSOLWENTÓW . . A 

OPUSCI SZKOŁY ZA WODOWll sąsiednich ulic.ach w1eloiy- Sta.nów Zjednocrwnych i u-
zwykle serdecznie i uroczyście r---- Korespondent dzieil!I1ika „New 
ministra W. M. Mołotowa. W so CHINY York Times" przy ONZ, Hamil-

Okoł·o 100 tys. młodzieży z ostat 
ttich klas sz.kół zawodowych -
zasadniczych i techników - po 
zloieniu w br. egzaminów końco­
wych rozpocznie pracę w różnych 
qalęzdach naszej gospodark.i. 

ROZBUDOWA BUSKA-ZDROJU 

Uzdrowisko Busko-Zdrój w woj. 
kieleckim zostało w br. p<>wMinie 
rozbudowane. Do użytku kuracju. 
szy oddano dwa letnie pawilony, 
w którv<:h znajdl'lie pomieszczenie 
około 200 osób, wybudowany zo­
sta{ również nowy oddział kąp.ieli 
siarkowych, w kltórym dziennie bę 
dzie wvkonvwanvoh ok. 250 za­
bieqów. W ten sposób w całym 
uzdrOIWlisku będ:llie można dokony­
wać około tysiąca zafoegów d21ien­
nie. 
Innowacją wprowadzoną w br. 

w Bus-ku-Zdroju j~st inhalatornia. 
W bi-eżacym sezonie letnim zo­

SlaJUI w Busku·Zd.roiu wznowfone 
kąpieie jodobromowe, których 
~rzez dlurż.szy czas nie stosowano 
ze wzq[ędu na zaswan;ie się źró­
dła. Obecnoie źródło zostało odre­
montowane i już w najbli~ycłt 
dniach będzie w pełnii wykcm:y· 
stanoe. 

Fabryka 
szklanej przędzy 
powstaje 
w Gorlicach 

Blisk<> od ro.ku trwają w 
Gorlka.ch, w woj. rzeszow­
skim, prace pmy budowie za­
kładów, które produkować bę­
dą ~ szklaną, używaną 
clo celów iZJOlacyjnyćh w prze­
myśle i budo'W111ictJWlie CJok,ręto-­
wym. 
Zakład ten, który będzie 

produkował przeszło 2.500 ton 
prz.ęc4zy szkla.nej rocznie, wy­
posażony zos-ta.nie w urządze-
1:ia - automaty produkcji kra 
jowej. W halach zakladu za­
instalowane zostaną również 
nowoczesne urządzenia klima­
tyzacyjne i wentylacyjne, któ-
1·e zapewnią załodze odipowie­
dn ie warunki pracy. 

Jarko surowca zakłady w Gor 
licach używać będą tłuczki z 
szyb okiennych, a w razie kh 
braku będą pr-Odulkować po­
trzebne S2iklo we własnym za­
kresie. 

Budowa zakładów w Gorli­
cach ma być ukończona jesz­
cze w tym roku, 

Ostatnie 

sięcznych tłumów. Errtuzja·zm strii. botę na trasie od lotniska Bad- ton, komentując propozycje ra-
dooięgnął szczytu, gdy na bali. 
konie pałacu pojawili się mi­
nistrowie. Powiewano chorą­
giewkami o austriaokich bar­
wa.eh na<J,·odowych, kaipelusze 
fruwały do góry, sp1ewano, 
wiwatowano i ... !Płakano z ra­
dości. 

Ulice, lk:tórymi IPI'IZetjeidżali 
ministrowie i człorucowie de­
legaraji po opusz,czeniu palacu, 
przed:stawiały taki sam widok. 
Nawet z dachów i !kominów 
powiewaiilO chustkami i chorą 
giewikami. Chodnilki i jezdnie 
usi.all:J.~ były ulotJkami, na któ­
rych widniały naipiisy: ,,Niech 
ż.yje nie:zawi'Sła i neutralna 
Au:sitria!", „Związek Radziecki 
- przyjacielem Austrii!", ,,Po 
zdrawi.amy Związelk ~iec­
ki - wrelikie mocaimtwo po­
kojowe!". 
Wiedeńczycy dawa:l.i wyraz 

radości nie tyl;ko z ;poópi,sania 
traikJtatu państwoweg.o, lecz 
ta:k:że z faiktlu pnzyznainia Au­
strii statutu państwa neutraJ.­
negio. Matnife.sitowa.no n.a cześć 
Związkq ~ieokiego jaik-0 i­
nicjatora pomyślnego rol';W'ią­
zania problemu arustri.acl.deg-0, 

Przezorni restaur.aito.rzy wie 
<leńscy pmygotowall na ten 

Porażka 
labourzystów 
w wyborach 
samorządowych 

LONDYN (PAP.) - W Wa­
li:i zakończyły się wybory sa­
mor,ządowe w 401 m<i.as1lach 
liczących od 20 do 75 tys. 
miieszkańoów, gdzie OOOOCZJlJie 
wybierana. jest 173 rad!llych 
mi>ej:sik.i.ch. 

Wybr.alIJ.O ogółem 3.616 rad­
nycil. Jaik podiaje a•gencja As-

Ten radosny- dll..a Alllstrii 
dzień zakończony zosta~ przy­
jęciem wydanym przez rząd 
aiustriacki w pałacu w Schoen­
bruJlil'l. W przyjęciu wzięli u­
dział szefowie i członkowie 
wszy.stkich Pr!ZY'byłycli do 
Wiednia delega<!'jL 

* :t- * 

Voeslau do hotelu, w którym za Radzieckie propozycje pi- dzieckie, oswi.adcza: „świat nie 
trzymał się minister Mołotow, sze w <U"tykule redakcyjnym wybaczy nam, jei<li tych propo­
zgromac)zily się liczne rzesze dziennik chiński „Kuangmin- zyc}i n.ie rozpatrzymy doldad­
mieszk.ańców Wiednia W7..ll<>szac zipao" - są wielkim wkład ero nie", 
okrzyki: „Niech żyje Związek do sprawy pokoju powszechne--
Radziecki!", „Niech żyje mini- go. Naród chiński razem z po­
ster Molorow!" Również przed kój miłującymi narodami całego 
hotelem mieszkańcy Wiedrua świata gorąco popiera te propo­
zgotowali ministrowi Molotowo- zycje. 
wi g<>rącą owację. 

Dziennik stwierdza, te wpro­
- Była to - pisze „Oest~r- wadzenie w życie wszystkich 

Wszystkie dzienniki austriac- reichische Volksstimme" - ży- środków, które wskazują proPQ 
kie ukazały się w niedziele z wiolowa manifestacja przyja:lr.i zycje radzieckie, przyczyni si~ 
wielkimi nagłówkami: „Ratlos- i wdzięczności dla wielkiego mo nie tylko d-0 usunięcia wzajem­
ny dzień Austrii", „Wolność i carstwa, które utorowało Austrii nej nieufności i osłabienia 
niepodległość", „N<1Wy ok;res w drogę do wolności i niezależnoś napięcia w stosuinkach między­
dziejach Austrii". ci oraz dla czl:owieka, który w narodowych, lecz także do 

- Dzień 15 maja 1955 r. - pi- swym przemówieniu z 3 lutego zmniejszenia niebe24Jieczeństwa 
sze „Arbeiteł' Zeitung" - jest wskazał drogę wiodącą do dzi- nowej wojny. 

Min. Spaak 
o objawach 
złagodzenia 
napięcia 
międzynarodowego 

nie tylko wielkim dniem dla siejszego radosnego drua. BRUKSELA (PAP). Minister 
spraw zagra.nicz.nych Belgii 
Spaak mówiąc na kcmferencji , 
prasowej w Brukseli o ·obja­
wach zaznaczającego się złago.­
dzenia n,aa>ięcia w sytuacji 
między1I1arod<Jlwej, wymieinił 
między inrnymi ,,,porooumienie 
w !kwestii auSttriaokiej, prze­
mówienie Czou En-laia w Ban­
durngu i ostatnie prop-0-zycje ra 
dziec<kie w sprawie ro21br0Je­
nia. „Propozycje radzieckie -
powiedzial Spaak - zasługu­
ją na wnikliwe i;badaJ11ie". 

JUGOSLAWIA 

Rezultat układów paryskich Jugoołowiański dziennik „Bor 
ba" komentują~ propozycje rzą­
du radzieckiegu pisze: Nie ule­
ga najmniejszej wątpliwości, że 
propozycje radzieckie stanowią 
ogromną pom-0c w wysiłkach 

Rozbieżności francusko-niemieckie • s Organizacji Narodów Zjednoczo w sprawie aary nych, zmierzajacych dlO tego, aby 
jej podkomiisja w Londynie i 

t • ł oni do callmwitego porozum.ie- komisja rozbrojeniowa dopro-rOZS rzygntA e nia w sprawie Saary. Propa- wadzily do końca swe wielolet-
"I gandowy charakter tych twier- nie rokowania, a tym samym 

k 1 dzeń ujawnił się podczas pierw wniosły powaimy wklad w na Orzyśc szej sesji rady „unii zachoclnio- zmn~ejszenie napięcia w stosun-
europejskiej" w Paryż.u. Miq- kach międzynarodowych i przy-

Ad dzy Adenauer:em a Pinay'em wrócenie zaufania między Wiel- Powracając do tego proble-enauer a powstal znowu zatarg co dl) kimi mocarstwami. mu w toku konferencji SPaak 
realizacji „statutu Zagłęoia Według poglądu panuiącego ~eślH, że „pierwsze ~-

PA.RYż (PAP). - Dzienniki 
paryskie opublikowały uchwa­
ły rady „unii zachodnio-euro­
pejskiej", dotyczące problemu 
Saary, zwłaszc7.a zaś plebiscy­
tu w Zagłębiu Saary w spra­
wie tzw. ,,statutu europejskie­
go" i pelnornocnict:w „komisa­
rza europejskiiego". 

Rada „unii zach<>dnio-euro­
pejskiej" rozpatrywała pro­
blem Saary w związku z tym, 
że zaostrzyły się rozbieżności 
między Francją a Niemcami 
zachodnimi. 

Po pobycie fran<:usk.iego mi­
nistra spraw zagranicmych w 
BOIID i jego rozmowach z kan­
clerzem Adenauerem, pra~a 
krajów zachodnich - jak wia: 
domo - stwierdziła, że doszll 

Saary". . . na Zachodzie, rząd radziecki zenie ~e l)rOporLYCJami 
P?d .n:ic1~kiem dyplo!Da~j! pragnie przede wszystkim prze- rządu radzieckiego jest korzy-

angielskieJ ! ~meryk.ansk1:1 ciwstawić się udziałowi Niem1ec stme". 
strony zgodziły, s1~ ostatecznie zachodnich w wojskowym syste-
podporz11;".1kowac uch.wałom ra- mie Zachodu. Rozumie się, że Stpaa,k oowiadczyl że z.wró-
dy „unu zachodruo-europc)- w związku z tym propozycje te- , ' • · 
skiej". Uchwały .'.ady w _spta- go rodzaju ciągle jeszcze są me .c·~. uw,a.~ę Dullesa :ia mepo­
wie kompetenCJI „komisarza do przyjęcia dla Zachodu. Czy 'koJ wsród partnerow paktu 
europejskiego" i udziału .w P!e- znajdzie się jednak ktoś na Za- północno-atlantyckiego wywo­
bi~y~e osób poch-0dzenia n~e- chodzie, kto cal:kowicie odrzucił lany sytuacją w•• rejonie chiń­
rru~k1ego, ktore ze wz.ględow by te propozycje radzieckie o- skich wys.p przybrzeżnych. 
politY'.czmych wydalon:i S po twierające drogę do ogólnych Spaak podkreślił również ie 
8 m_aJa 1945 r. ~.za~lęb1_a a:i- rokowań, co w chwili obecnej fakt' zna tuac·a 

1
·aka 'po-

ry idą po mysli ządan Ade- jest realne i do zrealizowania. ) c sy . J ' . 
nauera. wstała na Dalekim Wschodz.re, 
Komentując uchwalę rady, Nie ulega wątpliwości, te gło „nie pozwala dłuż~.i na -r0zpa­

dziennik „Liberation" i::sze: sy ~.adowol~. na temat ~a- trywmnie problemów daleko-
W ten sposób zakończyla się Z?7CJ1 radzteck:c~, . rozlegaJące wschodnich bez udziału Chin 

pierwsza seria kapitulacji s1ę na calym sw1ec1e, są wyra- " . . 
Francji w kwestii Saary, kapi- zero uczuć miłującej pokój ludz Mao Tse·h.mga a dyktu_J~ ko".' 
tulacji stanowiących rezultat kości, pragnącej zmniejszenia na l:)ieczmosc uznania Ch1ńslkieJ 
ratyfikacji układów paryskich. pięcia międzynarodowego. Republiki Ludowej. 

oociJa.ted Press, konserw.aityśc:i D • I d • rozłiadowianriia napięcia mię-
txlobylJi 311 nOW}"Ch mlalllda- w a'!'ltyikule w$ępnym on1os e wy arzen1e dzyn.a1rodiowego. o ko.nsek-tów, a lail.x>urzyśai. straoi1H 341 pt. „W mteresie za- wenbnej wak-e ZSRIR o utrwa 
mandiatów. L.a100urzyści str.a- pewnienia pokoju w lenie pokoj1U, św-iadozą wy-

~~a:tW:1:S:~~ć w 
11 :m~~je"~~t:~ w polityce międ·zynarodowej ~~;'Zi~~:g~ro~~~a~; 

Prasa brytyjska podkreśla pisania trwktatu państwowego do re.a1łi>racjii. pv.Ns.zechnej re-
obojętny stosunek liudlilOŚc.i do z .A!ustrią. Zaiwarcie iraikta.tu Komentarz ,.Prawdy" w zwi.::izku z podpisaniem duh'"Cjd zbrojeń, zaikazu broni 
wyborów. Broło w nim udrz;i.ał państwowego z Austnią jest 'j atomowej i wodorowej oraz 
za-ledwie 4~50 proc. osób ważnym wydarize.niem nie tyl k z Austri· .=i ustanowienia kontroli między-
upr.aiwnionych 00 głorowarna. ko w drzieja.ch naa·odJU aJUstriac tra tatu państwowego 'j narodowej. Swiadczy 

0 
tym 

14 bm. rozpoczęba. się na- kieig-0, lecz rówlil'ież w rozwoju · również wytrwałe dążenie 
stępn.a twra wytborów w miia- stostmków między państwami .głoszonym memorandum za-, trai1n.ości stallląił na pornąd!k.u Związku Radzieckiego do zna­
staich J.ioOZących poniżej 20 euro,pej1Skirni. Por07illmienie w warte jest u21g.od.niQile w Mo- dzienrzyID; żyda ~li-tycznego. lezienia drogi pokojowego i 
tys. m~eszlkańców. EPraiwi:ie AUIS'trii umae<nia !PO- .skwie między austriacką de- Repuib.11\k.a Austna.cka w wy demokratycznego rozwiązania 

Prace kój i ~ieczeń:sbwo na ko.n- legaicją ,mą.dawą i radzieoką •niku podpisania tit'akt.atu pań- problemu niemieckiego, zna--------------1 tyrne:ncie eurapej!Skiim, przy- delegacją rządową <postalilO'\Vie stJw:oweg-0 me. tyi]~o ~~d~- lezienia takich dróg, które 

b d • p I azynia się d-0 os~bien.ia na<pię nie, zgodnie z którym „rząd WillJe swą m~ai"."'i~osc po.l~- odpowiadałyby pragnieniu na-przy U owie. a acu cia w stosun!kacll międeyna- aiusitriadki ogłosi daklall:ację w ly=ą, l~ •,o,wiuez ca~kow1- rodu niemieckiego, pragnie-
rod~ch. formie naJkłada1jącej na Au- .tą ruezałezinosc gOS\pOd.a.r=ą. , "' N k• ~„J • • • • Tiriaktia.t państwowy Zia;wiera niu przywrócenia jednosci Kuli Ury 1 au I Osi<»"1ni<>te obeoni>e porozu- strię zobawiązanie międizyna- ~-- · . · . ' Niemiec bez wskrzeszenia mi-._ •• "' · t · t pos·'"""1<JM7letIU.a rO!liWląizruJ ące mienie w sprawie Austrii ma rodowe, ze Au& n.a praes rze- . b : · · ·eok· litary2il'llu niemieckiego. 

Już tylko tygodnie dzielą 
nas od momentu, gdy Palac 
Kultury i Nauki im. . J. 
Stalina zostanie oddany do 
użytku, gdy do nowych po­
mieszczeń przeprowadzą się: 
Polska Akademia Nauk, In­
stytut Nauk Społecznych, 
Towarzystwo Wiedzy Po­
wszechnej, gdy sale pałacu 
młodzieży rozbrzmiewać bę­
dą setkami młodych głosów, 
a uczestnicy licznych wycie­
czek z całego kraju podzi­
wiac będą ze specjalnie 
zbudowanych w części wy­
soko&ciowej balkonów - pa­
noramę stolicy. 

- Obecnie radzieccy budow­
niczowie i polscy robotnicy 
w szybkim tempie prowadzą 

roboty wykończeniowe 
okładanie ścian marmurem, 
tynkowanie, zakładanie in­
stalacji itp. - w ~ści wy­
sokościowej pałacu i w 
wielkiej Sali Kongresowej. 

W tych dniach budowni­
czowie zameldowali o cał­
kowitym zakończeniu robót 
we wszystkich salach i po­
kojach od 10 do 17 kondy­
gnacji części wysokościowej 
pałacu. Pomieszczenia te 
przeznaczone są dla PAN i 
TWP. Na niższych kondy­
gnacjach, !dóre również uży­
tkować będzie PAN, w dal­
szym ciągu trwa montaż in­
stalacji elektrycznych i kli­
mat:1izacyjnych. 
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rzeczywiście rzmaczenie histo- gać będzie stale taikiiej. neu- spra~ . m.eru.a menu 1~- w· _, . k • 
t 1 , · 'alk' · piizestrzeg,a g-0, które przech-O<llz.i obecme n .... omo także - . o~ 

ryc:zne, ai!Jbowiem wyityoza ono ra n~sc1,_ ) JeJ in.a własność państwa ai\lstria- „Prawda" - że obecnnie m·tę-
ch-ogi przyrszŁeg.o roZ1Woju Au- S21Wai;io;airia · _ , . . okie.,cr.o. Zapewnia to gooipod.a1r- de.y .staniami Zjednooronymi, 
st.iPii jalk.o państwa n.i~e- _._ Ni:t"ód 1rad1Z1€<C?k~ g~ wi- czą ni·e!ZlaUe~ność Austrii i stwa Anglią,, Frnincją, Związkiem 
głeigo i demoik,raityicznego. O- ' l.d n nowy,. mię zyna. 0 Wf. ;rza warlllniki ['OZIWoju ekl()IIlo- Ra<lwi-ecik!im toczą si-ę rort.m<Oiwy 
kireśl0<I1.a zostaiła nowa, trwała sta.~t Austrii ;-: porz\)'CJ~ u~i milki illiairodow-ed !k,r.aj1t1. n.a temait kooieirenc~i sirefów 

'· . . diZ •n~~ do"'~ Re weJ oneutr.ai1n.osci. Tai ~yicJ.a , . . . . d, Cel '-k·' · ,; f „ ~.u.aqa mię Y•=~D< , "'"' RepU1bhi1ki Auistrj.aokiej nie- N1·ez.m1e.r.-me wazny Jest air- rzą ow. "" '11eJ 111.0!Il erencJ~ 
pu'.bliiki A'UJStria.okiej, iklt~a bę wąt-plirwie PQP.ada wstanie tykuił trak>tatu pań&twowego, :pol~~ na ~· _a'by s~womyc 
d!zie ;prze&'trzegał.a &tail:ei neu- . . d ""· y J·a·k który stwierd\Zia iż Austria bodzce do '.POd·JęailB. tiakii.cll kro-tir illn , . . . będ:z' t pTI1e1z HJ,ne n.ar o y „c:Alirop , . . . • k, . k k tll1 eh . ,.,,, 

.ai. osc1 1 m~-"' · ie prz!s .ę- .również prtzJeZ na.rody poo.a m~ ~e stosowała d[Y'Sikrry- k?'/.' 1 od-O/Il re day. dpo~1lJI1:1""', 
P<Y~aJ:a do LJ<tl<.llfieg<;> ooius;"'. lkon.l;yinentem europejddim. m1~c:ii w wymianie halhdil.-0- '""re, ipOW:JJll •Ją ~qK>m 
wo31Skowego. ora!Z me dopusc: Pierwi.'iCl.ie głosy rpr.aisy świa- w~J z. ililinymi ~rajami. M.a to ~-do złe•g002le!l'l.•lla. na­
do zakhdama obcycli baz WOJ tow.ej diowodz;ą. że w kroja.ch w1ellkie ~aczen:ie d!13 daJ&re- p1ęoJJa międzyniairodowego. 
·skO'\Vy'Ch na swym teryto- M!Chodinidh szereg dtziienni!ków go roziwoiu stosu,n,ków gospo- Każdy .krok zmi-eN..ający do 
rium. , . e.aozyin.a sj.ę rzastanaiwi.ać n.ad 00~ Repi.:-b~lki A;usti;ia- :mnnile!jsrzernila. na~ęciiia w sto-
Rządy ZSRR, Stan.ow ZJe- IZIDla.Ckeniem e.asady neutra.l:no- dneJ rz WSZ(Yl5'tk1m1 kT.a)a1rrn. suinkach międ;zynairodowyeh 

dtnoc:i'X'm\Y'ch, Anglii i Francji ści., infouCTJesbn.i:ooenia w agre- Ro-zw:i.~ S;pll1aiwy au- odpowiiad.a żywotnym iJn;tere­
wyrarzily gotowość s=owa- syiwinyoh WQj1S1kow.yich blókaich słmi1aokii'ej i€5it sukcesem po- SOiil1 wszySttk:ilch !1101l"Odów. Ta­
;nia neutrn1ności AU1strii. Są- i koailkjacll. Wielu k0<menita- lrojlQ<Wej pohtyfoi Związku Ra- kiim włeśniie ikrok·iem jiest m­
d,ztioć moin:a, że Pównież j-nne torów IJ?rasy 0achodnie:i WNl..l- dziieielk.iega, 1.vtóry podejmuje wia·rcie .austxj.acłc·iego ~ 
:Peń&tlwa ipójdą. tił dwogą, W o- wa Wlllii06elk. iż l(,)I'Qblem. neu- qg.a,z to IDQWe ~ na r.ze:cz ~wei:o. 



~!IB?.~~~~~!!~~!~~~;~~~!~~ ~tbtc ~ v1Y?ct0"' 
to zjawisko zn~enne,. :i-aJle ta. kom~~ yw ~ Polski nakład gazet (je- tycmie okolo 4 ~rihono:w -
piej bodaJ ~~aJące trelnsc :ia- wiedzy ~1~. _ _, ,..-_ dnorazowy nakład gazet i cza czytelników. ~- Jasna, z~ $ 
szej rewolucJJ kultura eJ. Oczyw1sc1e-pu.cue ws~:r~~ . ·ęg 

15 8 
miliona e- liczba ta nie daJe Jeszcze pe 

Tak jest - cala Polska się kim z osobistej, ludzkiej eh~ sopi~ si )a a ~ade wszyst- nego obrazu naszego czytel-
uczy„. ci uczenia się ale w_ równ:J ~mp :r.1:l: 'naszej prasy, Jej nictwa. Do niej ~ależaro~y 

Uczy się blisko 4 miliony ~ierze ---: z zachęty, Jaką d - ścisła więź z masami pracu- dodać ~omną, rueu~tanrue 
dzieci i młodzieży w 57ko- Ją na k~!ID k~oku towarzy . i. Pod kierownictwem wzrastaJącą rzeszę ludzi, . któ­
lach ogólnokształcących i za- szące mozhwości---dla wsz:i:-st Ją~ nasza ludowa prasa rzy czytają, koTZystaJ'f z 
wodowych. Uczą się 143 ty- kich: dla tych, któ::zy_ d?p1e- ~op~iowo wyzbywa się blę- własnych. bib!iotek, kto~y 
siące studentów w wyższych ro wch~zą w zyc1e 1 d~~ d ·w wynikających z balastu nie wypozyczaJą. lecz kupuJą 
uczelniach. I uczą się ludzie tych, ktorych daw~y ustroJ 0 eszlości i coraz skutecz- książki. Ci ludzi~ - to_ wła­
pracujący _ Jedni - podnoszą postawił poza nawiasem ~- P~. mobilizuje masy do wy- śnie najgorliwsi, naJzapa­
swoje kwalifikacje fachowe, pr.awnionych do zdobywania ~o~ywania i przekraczania mięt~lsi ent'1;lzjaści i bywal-
swoją wiedzę ogólną, nie od- wiedzy. zadań produkcyjnych; coraz cy k1ermaszow; . 
rywając się od warsztatu pra _Temu ~atur<;tJ.nemu nu.rto- skuteczniej walczy z wro- I oto dotarlis~y do 7'.l~­
cy biorąc udzial w szkoleniu wi sprzyJa nieustanny roz- . kl wym coraz sku- ska nowego. ktore staJe się p~yfabzycznym. Inni z rado- wój naszego kraju .. Rosnące ~~:iej ~fywa 'oręża kryty- również zn~ienne dla .n:=_ 
ścią i samozaparciem. ta.k pot~e~y gospodarki narodc- ki. Coraz szerzej też, coraz szej rewol1;JCJ1 kulturalneJ _ 
charakterystycznym dla ludzi we3, ~1eprzerwany pootęp - powszechniej pomagają jej do bibliofilstw~: Opa'f!owu _ 
żądnych wiedzy poświęcają techmczny, po prost~ ~a w tym czytelnicy: poprzez je ono ludzi roznych sz:odo 
czas wydzielony na odpoczy- ga od ludzi ksztalcema 1 do- ła wypowiedzi poprzez wisk. Obejmuje wszystkie ro 
nek - nauce w wieczoro- ksztakania się - wszech: wwo~~elisty poprzez' korespon dzaje i okresy literatury· 
wych szkołach ogól.nokształ- stronnego: l zawodoweg<:·. 1 ~entów chłopskich i robotni- Czyni ludzi o chłodnym. na 
cących, w wieczorowych ogólnego, po P.rostu stawia czych. Coraz szerzej. coraz pozór usposobier:iin _m~nuęt­
szkolach inżynierskich. ksztal w:arunek: ucz się, bo pozosta- powszechniej gazeta jest rze- nymi ~er3:~ ks1ązek ~ 
cą się systemem kores- mesz w tyle. cz 'stym doradcą, towarzy- zupełnie niekiedy ~skaku 
pon.dencyjnym. Inni wresz- Temu naturalnemu nurto- r:;: w trudzie i odpoczyn- jących odległych od ich spe-
cie - p0głębiają swoją wie- wi sprzyja polityka ~ato- ize cjalnoŚci - dziedzilllach. ~aj 
dzę polityc=ą, uczestnicząc wa i kulturalna Polski Ludo- u. lepszych doświadczeń, na1le-
w szkoleniu ideologicznym wej. Treścią jej jest upow- Upowszechnieniu wiedzy, pszej okazji do namacal~o 
na miejscu pracy lub, oo jest szechnianie oświaty, którego podniesieniu kultury narodu niejako stwierdzenia tego z~a 
bardzo 1>0wszecłme - drogą pierwsze, podstawowe etapy: służą ogromne, nie znane w wiska _•dostarczają wlaśme 
samokształcenia. zniesienie analfabetyzmu, u- przeszłości Polski nakłady kiermasze. 

Ten pęd do nauki, ta nie- powszechnienie szkoly pod- książek, coraz gęściej r~~a- Nasza rewolucja lrultural-
odZOW111ość - koniec7Jność - stawowej - mamy już za s'"" ne biblioteki, punkty b1bl10- na trwa. Osiągnąwszy t»" 
uczenia się tak już w nasze bą. Treścią jej jest rozwój teczne na wsi i w miejskich wszechność podstawowego 
życie wrosła, że np. $Iowa czytelnictwa. wzbudzenie w zakladach pracy. W ostatruch nauczania, przygotowujemy 
,.Muszę się dzisiaj jeszcze społeczeństwie . n_iez~noścl latach drukujemy przeciętnie się do następnego eta~u: do 
pouczyć" w ustach czlowie- gazety na codz1en, mmlowa- 6.200 tytułów rocznie, w po- powszechności nauczama śre 
ka, już nie „ojca dzieciom", nia iksią:iiki, uczynienia z gaze nad 100 milionach egzempla.. dniego. Osiągnięte nakłady 
ale „dziadka wnukom" - są ty i książld nieodst~pne~o ~ rzy. Przeciębne nakłady pozy- gazet, książek, osiągni~tą 
natura1ne, nie wywołują zdzl warzysza w pracy 1 w zycm c)i literatury pięknej druku- ilość szikól. bibliotek, śWJe-
Wienia. prywatnym. jemy w 15 tysiącach egzem- tlic uczelni itd. uważamy 

W służbie popularyzacji książki 
artystyczną poświęcił popu­
lary,zacji k&i.ążki i czytelni­
ctwa. 

(woj} 

plarzy, nakłady książek dla ciągle jeszcze za nie ~r­
dzieci :wynoszą przeciętnie 24 czającą. Nie zamykamy i_ch I 
tysiące egzemplarzy. W roku listy, przeciwnie - otwie-
1954 mieliśmy 4.585 btb~tek ramy z jesz.cze srerszą per­
stalych oraz 28.862 punkty bi spektywą. Tego wymaga od 
bliotecme, 4.834 biblioteki ?.a.o nas podstawowe pra,wo eko­
kladowe oraz 14 tysięcy za- nomiczne socjalizmu, dyW:\l­
kładowydl punktów biblio- jące maksymalne za~aja­
tecznych. nie potrzeb i materialnych i 

Koleje świetlicowego zespo 
łu teatralnego PP ,,Dom 
Książki" układały się nieco 
inaczej niż wseystkidl 7.e6J;?O­
łów. Swoją „karierę scenicz­
ną" rozpoczął on (w marcu ------------------------ kulturalnych mas pracują­

19~ r.) nie od ~ki~-Dobre neJ, lecz od montażu satyrycz 
nego pt. ,.Popołudnie w księ- wieści z Zambrowa 
garni.", napi6an.ego przez pra- J k d • f b 
cowników ,,Domu Ksią7.ki". a ra z1eccy ac owcy 
Był to swojego rodzaju 

1
• · d I. 

k<>'lkurs dla publiczności, pomog 1 naszym przą aom 
która miała odgadnąć tytuły 
i autorów inscenizowanych 
fragmentów najpopularniej­
szych powieści i dramatów. 

A więc - zespól drama­
tyczny „Domu Książki" roz­
PocZął swą pracę teatralną 
l>Od kątem widzenia popula­
ryzacji czyteln~ctwa. 

Następne przedstawienie: 
„Gwałtu, co się dzieje" Fre­
dry wystawiono po raz p1erw 
szy w Chocianowicach. Do­
chód przeznaczono na rzecz 
świetlicy w Lublinku, którą 

Oto ciekawy meldunek z 
najnowsrego pola wa1ki włÓ­
kniarzy: w Zambrowie, któ­
ry nie wykonal zadań I kwar 
talu br. nast®il wyraźny 
przełom.. 

kiego i zalożYli niv maszy­
nach przędzalniczych. 
Są to nowoczesne urządze­

nia sporządzone z masy pla­
stycznej, które doskonale po­
magaj ą prządkom w pracy. 
Natychmiast np. spadła zry-· 
wnosc przędzy a zal:oga z 
miejsca podniosła wydajność. 

cych. 
Wielkość epoki, którą Zll­

początkowal dla na.rodu pol­
skiego 22 lipca 1944 ro1m. 
znamionują także te trzy po­
jęcia: ~iata - książka -
prasa. 

Temu by spełniły one swo 
ją rolę .'.__ slużv coroczne w:io 
senne święto kultury. 

I dlatego-w czasie trwania 
tego święta, mówiąc o na­
szych slllkcesach, jak najsze-
1'7.ej, ja>k najbardziej otwar­
cie i szczerze wskazywać bę­
dziemy również na nasze b!'a 
ki i niedociągnięcia, wspól­
nie szukać będziemy dróg na 
prawy. 

I ~lnie je będziemy 
znajdowat. 

\.. 

zes-pól opiekuje się. Z korne- 1-------·--------------------------·---------------------i dią Fredry zespół wyje7..dżał 

wielokrotnie do miejscowości r I uż tylko niespełna dwa mie frJ , ł • • 

Przyczynili się do niego ra 
dzieccy technicy i tnżyniero­
wie. Po dokładnym zbada­
niu trudności w pracy przą­
dek doszli oni do wniosku, 
że trzeba zalożyć nowe tzw. 
walki 1."0ZCiągowe. Sprowa­
dzili je ze Zwią'llku Radziec-

Dowody? Plany dzienne 
wykonywane są w 110 a na­
wet w 115 proc. wkrótce też I 
załoga odrobi zaległości pier­
wszego kwartału. (F) FELICJA MAN'SKA. 

~~:t~~o~~~ke:1~~~~~ J ~:c~~i~\~t~~~~a: roznan przygo owu1e się 
_wa, ~awy Maz.owieckięj 1 wych Targów Poznańskich. d T . , 
mnyc . . . Tereny targowe tętnią ożY- o a rg ow 

I tu ~?"".„Pra_cowmcy „~~: wioną pracą. Na 250.000 m 
mu Ks1ązki !!1e zapor.m1 eli kw. powierzchni targowej lu­
~popular~zaCJI czytpe;zi~t:::: dzie uwijają się jak w ukro- będziemy przeważnie w ru-

_aw_o ws ępu. na . z pie. Jedni naprawiają na- chu wymagają druższego cza wieme uzy15kac mozna !:>yło . . . . , · 
b określonym. Wlet"ZChnię, mru konczą bu- su dla odpowiedniego usta-

pkrrzez. n.a ycie wdo lni' ~ wy-/ dowę nowej reprezentacyjnej' wienia. o esie czasu wo ~ h r d · '<l · 
branych książek w Gminnych a 1'. g zie znaJ ą ?omiesz- z każdym dniem przyby-
Spółdzielniach. Zwró.::iło to cz~me .eksponaty Związku R:a wać będzie do Poznania co-
uwagę miejscowej ludności dzieckiego .. Na calym tereme raz więcej zagra.nic2lilych fa.. 
na wiejskie punkty sprzedaży odbywa s~ę kosmetY'ka w~- chowców do montażu ma-
książek i skłoniło cl.o odw1e- wnętrzma 1 zewnętrzma pawi.- szyn i nadania kierunku pra 
dzania ich. lonów. W pa~ku kiermas_zo- com polskich robotników 

t . ki . • wym powstaJą nowe, wiel- h 
W ym czasie erowmci.wo k'e i estetyczne kioski dosto- przy budowie 2lagranicznyc 

artystyczne nad ze:;połem 1 
. · stoisk i pawilonów. Również 

b . 1 J C -11• · ki' ak sowane do sprawne1 obslug1 edl o Ją erzy WJ t ms_ , - . i przemysł polski ni ugo 
tor Teatru im. Jaracza. Pod kupuJących. 'prz>'stąpi do ustawiania eks-
jego kierunkiem wyst<iv.riono I Centralny punkt MTP ponatów. 
rzecz następną - montaż zmienił swój wygląd. Dobrze 
muzyczno-baletowy pt. "We- wszyst.}{im znana sylwetka 
sola księgarni.a". mlsYWnej w1ezy górnoślą-

Do konkursu zespołów ar· skiej przestała istnieć, jej 
tystycznych zespół przystapił ciężka metalowa konstrukcja 
z komedią Isajewa i Galicza poszła do hut na złom. Obe-
pt. „Tu mówi Tajmyr" . cnie zakończeniem partero-

Ostatnlo zespól podjął z.o- wej kondygnacji dawnej w:e 
bowiązanie pr-zeznaczema ży bę<lz;e strzelista igli­
dochodu z dwóch przc<l~t.a- ca, górująca nad miastem 
wień tej komedii na budowę i zakończona flagą. 
Teatru Narodowego w Łodzi. Już od marca na terenach 
Jednocześnie zesoół wz:i-wa Targów odbywa się montaż 

do współzawodnictwa w po- eksponatów, nadeszlych ze 
dejmowaniu podobnych zobo- Związku Radzieckiego i Wę-
wiązari wszystkie zes,ioły giers.kie.i Republiki Ludowe.i. 
teatrów amatorskich. a prze- Ostatnio przyszły już także 
de wszystkim zespół teatru eksponaty z dalekich Chin. 
DOKP w Łodzi. Architekci, monterzy przystą 

Ta temperatura pracy u­
dzielila się i otaczającemu te 
reny targowE: miastu. Może­
my z calą stanowczością 
stwierdzić, że Poznań jeszcze 
nigdy w swej historii nie 
przygotowywał się tak in­
tensywnie do przyjęcia gości 
targowych z całej Polski i 
świata. 

tymczasem przyjezdny z War 
szawy czy Krakowa kilome­
trami błądzi po ulicach śród­
mieścia, żeby zjeść obiad czy 
napić się sz.klankę kawy -
wszędzie remont ... 

Te chwilowe perypetie je­
dnostek, nagrodzone zostaną 
zadowoleniem miliona przy­
jezdnych na Targi. Aby stwo 
rzyć wygodne warunki mie­
s2lkaniowe buduje się na Pla­
cu Wolności nowy, ·wiełki ho 
tel, który w części rozwią­
że ważny problem zakwate­
rowania gości zagranicznych. 

TOWARY Z 22 PAŃSTW 
OGLĄDAC BĘDZIEMY NA 
MIĘDZYNARODOWYCH 

TARGACH POZNAŃSKICH 

Tegorocz:ne Międzynarodowe 
Targi Poznańskie wzbud.zlły 
olbrzymie zainteresowanie w 
świecie. Lączy się to przede 
wszystkim z poważną pozycją 
Polski na rynkach światowych. 
Międzynarodowe Targi Poznań 
skie od dawna stanowią już 
także wypróbowany instru­
ment międzynarodowej wymia 
ny towarowej. 

rii, Chińskiej Republiki Ludo­
wej, Czech06łowacji, NRD, Wę 
gier i Wietnamu. Również licz 
ne firmy kapitalistyczne zainte 
resowane rynkiem polskim, bio 
rą udział w Targach. Między­
nar.odowe Targi Poznańskie sta 
ną się ośrodkiem handlu 
Wschód - Zachód. 

Na MTP z kolektywnym u­
działem występuje Austria. Z 
Francji zgłosiły się 53 firmy, z 
Belgii - 44, z Niemieckiej Re 
publiki Federalnej - 40 firm, 
z Włoch - 12, a z Wielkiej Bry 
tanii - 9; nieco mniejsze będą 
udziały Holandii, Szwajcar.ii i 
Szwecji. Pojedyncze firmy zgto 
siły się z Dan.ii, Finlandii, Gre 
cji i Luksemburga. Równocześ 
nie dobiegają koi1ca liczne raz 
mowy ·z innymi krajami na te­
mat ich udziału w najbliż­
szych MTP. 

Pod względem ilości wystaw 
ców zagranicznych XXIV MTP 
biją wszelkie dotychczasowe 
rekordy. Zarząd MTP nie dys 
ponuje już wolną powierzch­
nią targową. Ale o zaintereso­
waniu zagranicy Targami Po­
znańskimi świadczy nie tylko 
ilość wystawców zagranicz­
nych, lecz także ilość cudzo­
ziemców zwiedzających Targi. 
Stale nadchodzące zapowiedzi 
przyjazdów z różnych stro:t 
świata do Przedsiębiorstwa Ob 
sługi Ruchu Zagranicznei:u1 
„Orbis" w Poznar>Ju zdają sie 
sygnalizować nie notowany do­
tychczas zjazd zagranicznych 
kupców, importerów i ekspor­
terów. Poznań nawiąże do 
swych tradycji, stając się przez 
lipiec ważnym centrum handlu 
światowego. 

Oto wrażenia 
i pomysły 

racjonalizatorskie 
naszych rysowników 

Za tę in:cjatywę należy p ili do prac. Szczei:(ólnie cięż 
zespołowi wyr.azić uzn:m 'e. kie maszyny, które oglądać 

jak tei i za to, że swą prac~ •--------------------------·-----------------~~~~~~~~~~~~;;;;;;;;~ ---------~ 
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Instytucje podleg!e Mini­
sterstwu Handlu Wewnętrz­
nego me chcą pozostać w ty 
le za polskimi centralami 
handlu zagranicznego i przed 
Targami remontują sklepy, 
restauracje i kawiarnie i to 
nie tylko w centrum miasta. 
Cieszymy się. że na Targi 
wszystko będzie piękne; 

Toteż w lipcu oglądać będzi~ 
my i po~·ównywać z naszymi 
wyrobami eksponaty wystawia 
ne w oficjalnych ekspozycjach 
Związku Radzieckiego, Bułga-



Na kiermaszu książkowym Zan· m nakręcisz 254-llllMlll--••• 
Czy pa.mięta.cie to jesz­

cze? 
W dzień targowy stat na 

ryn1ru między przekupkami 
sprzedającymi drób a. stra­
ganem z cebulą, niepokaź­

ny człeczyna z wielkim ko­
szem książek i wykrzykilwal: 

A właśnie w: dobre 1csiqż 
ki! 

Najrozmaitsze są tematv 
książek, które znajdziesz na 
tym kiermaszu. Ate wszyst­
kie one mają jedną i tę sa­
mą cechę: że są dobre. 

SpOOród listów na temat 
pracy Pogotowi.a. RJartrunlko­
wego w Łod.iii wybrail.i.śmy 
dwa z braegu. W jednym z 
nich czytelnik W. Lipiński 
;pis?Je: 

(Artykuł dyskusyj ny) przy wyja2ldach do zacb.Ot"O­
wań. Jest nim również błąd 
org3Jl1.izacyjny w postaci 
„martwego kwa.dra.nsa" przy 
zmianie dyżurów - i wiele 
i.nnych. 

- Komu, komu, komu te 
ciekawe tamie książki? „. Za. 
jedne 3 zlote możesz pan 
nabyć sennik egipski w pó!­
sztywnej ok.ła.dce, pożytecz­

ną książkę dla starych i mlo 
dych„. Co? Paniusia. nie 
uznaje sennika egipskiego? 
To za te same 3 zlote gotów 
ką niech pani lcupi sennik 
chaldejska - ba.bHoński... A 
to „Proroctwa. królowej Sa­
by" ... a. oto straszma historia. 
o dziewicy za.murowanej żyw 
cem w podziemiach karme­
tickiego k.La&Ztoru, „Barbara 
Ubryk".„. 

Nie wszystkim odpowia.­
Mła. „BMbaira Ubryk.". W ko 
szu można byl-0 zna.Leźć i 
„Lepszą Lekturę": P'O'f.Vtesci 
Mniszkówny i Zarzyckiej, ta 
nie sensacje krymi..1Ullne o 
treści mrożo.cej w żyła.eh 
krew ... 

Tak. kiedyś wygląda.ła w 
P-0lsce uliczna sprzedaż 

* * * 
Czy wszystko jednak bylo 

dobre? 
Wc:mra.j po poludni.u. pa­

dat deszcz. W pewnej jed­
nak chwili, dochodząc do 
Alei ZMP, odnosiło się wra­
żenie, że spadl gęsty bialy 
śnieg ... 

Ate ta warstwa bieli, za­
slania.jąca plac nie była. śnie 
giem, ale mnóstwem zwit­
k1w loteryjnych, które ku­
pujący rzuca.li na ziemię. 

Niechlujstwo zupelnie nie 
na mie1scu. Dni Oświaty 
Książki i Prasy są świętem 
poLskicj kuLtury. Starajmy 
się więc zachować na róz­
nych imprezach organizowa 
nych w tym czasie kultura! 
nie! 

M. 

Dzisiejsze 
. 
imprezy 

książek - tak brzmiały ty- Dziś, 17 maja, w nvlązlm z 
tuly tych „arcydziel", prze- „Dniami Ośwlatv, Ksiąikl I Pra-
21naczome dta. szeToki..ch mas. sy", odbędzie się w Łodzi szereg 

Imprez. 
A dziś? M. in. o qodz. 11 w 3 Rejonowe! 
Basrwnie wygLądal w nie- WY110życzalni Ksi~żek dla młod1ie 

dzielę wietloi kiermasz Jcsiaż ży, Inżvnierska 4, odbędzie się 

ki, który z okazji Dni ~:~~4~k wp~~z~:on~~~:e~~z:,~~cza~ 
Ośtc>ia,ty, Książki .i Prasy ni, Rzqowska 165, „Pogadanka o 
zorganizowano w Alei ZMP l'vlickiewiczu" .z ?Tzezroczami, o 

Przy ur. Piotrkowskiej Nie- godz. 15 w ś'1:"'.thcy Olechów. dy­
. . · s!msja nad ks1ązka Kraszewskiego 

zliczone tlumy ludzi groma.- „O tap Bondarczuk", o qodz. 15 
d.f:iły się kolo kiLk.udziesię- odczyt pt. „Poznajemy Mickiewi­
ciu stołów z wydawnictwa- cza" zorqanizowany przez Spół-

. „ h d · d · O dzielnlę Pracy „Przyjaźń" (Zerom 
mi z rozmyc me . .mn. so~ sklego 98), o qodz. 17 w MDK u-
bft<> reprezentowana była L\ roczvste zakończenie IV Konkur­
teratura piekna, dzieła z su Czytelniczego w Szkołach, o 
..:1..:-'1..:- t · 1t; "'-' l,...;n,;,ki !!Od.z. 17 w Retklni, świetlica stra 
.,_~..,••11 OC n;.,.,., ""'"'I"' ży pożarnej - dyskusja nad 
dla. dzieci itp. „Anielką" Prosa, o !!od%. 19 w 
Nęciły OC.."'Y koLOT~ okła MPiK, Piotrkow~a 86, "Wieczór 

dki dzieł da1wno zna.mych. i Mickiewiczowski • 
takich, które d-Opiero nie-
dret.D'IU> 'U.ka.za.ty się ?W pól­
kach księga.nloich. 

Oto mi:rbia.turowe U?!J(ian.ie 
,.Pa'lla Ta.deusza".-

Czy jesteś członkiem 
TPP-R? 

„ ... Do bima ~zei spółdzielni 
przybyła ob. Witczak, zam. przy 
ul. Wólczańskie! 41, prosząc o 
wezwanie Poqotowia do syna 
Wiktora, lat 14, który leży cho­
ry z temperaturą 41 stopni I sil­
nymi bólami qłowv„. Zadzwoni· 
Jem do Po11otowia prosząc o przy 
jazd, na co otrzymałem odpo­
wiedź, że „Pogotowie do takich 
rzeczy nie przyjeżdża ... ". Proszę 
o wyjaśnienie, do cze110 sluty Po 
notowie Ratunkowe". 

W drugim liście, poru·sza­
jącym i.dentycrzmą s.prawę, 

„stały czytelnik z ul. Koper­
nik.a 41" kończy tak sarno: 
,,Proszę o wyjaśnienie, do 
cze.go służy Pogotowie Ra­
tunkowe". 

I od ra= w~iśmy in 
medi.a.s res - znaczna część 
łodzi.a111 rzeczywiście nie wie, 
DO CZEGO SŁUŻY POGO-

TOWIE RATUNKOWE. 
Wyj.aśnijmy sobie tę sprawę. 
Otóż 

Po pierwsze - Pogoto­
wie ma sp~yć z doraźną 

pomocą. we ;v~zelfi<:igo ro­
dzaju meszczęshwych wypad 
kach, 

Po drugie n.iiesie ją 
równie'l w przypadkach na­
głych zachorowań. 

W taik pojętej roli Pogo­
towi.a napotykamy więc wy 
raźną sprzeczność: operując 
nomenklaturą wojsikową jest 
ono pierwszą linią frontu 
(nie=zęśliwe wypadki), a 
jednocześnie - rezerwą (na­
głe zachorowania). I tak się 

przypada a.ż 14 wYja.zdów do 
za.chorowań! A warto wie­
dzieć, źe ,,niedobne" zaczy­
na się już wtedy, gdy stosu­
nek ten wynosi 1:6. Jest to 
opinia rad.2lieckiego konsul­
tanta, który dwa lata temu 
bawił w Łodzi. 

Z d.anyoh tych wynika 
Więc, że w żad111ym innym 
mieście w Pol:ooe nie nadu­
źywa się PQgotx:>wia w takim 
stopniu, jaik właśnie w Ło­
dzi. Łódzkie Pogotowie na­
stawione jest na 150 do 180 
wyjaooów dziennie. W tej 
chwili ma kh ono polllad 
250, a eksploatując ponad 
mia.rę siły lekarn (bywa, że 
i on dostaje na słuźbie ata­
ku serca) oraiz obnirż.ając ja­
kość pracy - załatwia nie­
kiedy nawet 400 i 500 we­
zwań d-m'011nie. 
Jednakże w ten sposób nie 

da się praC<JWać na dłuższą 
metę. Dla.tego też d:ilennie 
odmawia. się wyjazdu do o­
koło 60-70 chorych. Ale i 
w takich wypadkach nie po­
zostawia się wzywającego 
bez pomocy. Jest nią rada: 
„Proszę przewieźć chorego 
taiksówką do naszego aml>u­
latorium ... ", „proszę udać się 
do ambulatorium takiego to 
a takiego s2lpita·la" itd. 

Dyspozytor nie oomawia 
na1tomia1St wyjazdu do przy­
padków krwatoku, ataku ser 
ca, wątroby i ne.rek, ostrych 

składa, niestety, że zachodzi h-: n~ IL4flAM-"'81łł 
tu !Przerost drugiej funkcji ~ !!~~ ~~·-"~ 
nad pierwszą. Pogotowie sta. 
ło si-ę w !7JeCZY'Wist.ości zaiple .JAMES ALDRIDGE. - l..owca. 
czem rejonowych poradni Czytelnik., zl 9.10. 
czy prizychod!n.i, jeszoze jed- Aldridge postępowy pisarz: an-

nym reJ·on"""' z tą ty'lik.o róź gielski znany jest przede wszy-
~.., stkim jako autor powieści „Dy-

nicą, że „na kółkach". plomata" nagrodzonej w roku 
Dla udowodnienia kilka l!i53 przez Swiatową Radę Poko­

lioz.b: stosunek wyj.a:OO.ów Po ju. Ukazująca się obecnie książ-
ka przedstawia pełne przygód 

gotowi.a do nie=ęśl>iwycl_l życie kanadyjskiego trapera, je­
wypadków i do zachorocwan go walkę z przyrodą puszczy. Zy 
układa się w Pol.'Soe, jaik 1:9. wy i wartki tok akcji, egzotyka 
W Łod!lJi jest on najwyższy., tła, sprawiają, że powieść sta-n:>­
Na I wyjlwd oo wYPBdlur 'Wi pasjonującą lekturę. Oto dzieła Prusa, Balalka., 

Tołstoja i Erenburga... A 
tam ci..ekaJwy katatog zabyt­
ków szt-u.Joi w Pol.sce... Ktoś 
l>ie-ru do ręki i przerzuca 
„Historię starożytinego Rzy­
m.u" Mas2lloin4. 1"4lego za,in­
teresiot.Oal ,J.,o.wca." Aldri.d­
ge'a. ~ .. ~· A. Seg 
h.en. Jacyś mliodzti ~ 
kupili „ V a.demecu.m lekarza. 
praktyka". SpcYra gromadka 
osób rozprawia. żywo przy 
sroiisk.u pernym ksiąźek z li­
terntu.rq marksistowską ... 

Pod adresem rodziców i wychow.awców 

O ezym należy pami~tać 
przed wyjazdem młodzieży na kolonie letnie 

W czasie trwania turnusu 
kolonijnego me należy wysy­
łać paczek z źywnością dla 
młodocianych wczasowiczów. 
Dzieci otrzymują na wcza­
sach wyżywienie smaczne i 
w dostatecznej ilości. Nie 
jest wskazane zbyt częste 
odwiedzanie dzieci, nato­
miast prosimy pisać często 
do dzieci i do nas, wycho­
wawców, gdyż listy z „na­
szych stron" iprawiaJą nam 
dużo radości. Prosimy też 

WieLkim powodzeniem cie 
SZ'fl się loterii.a książkowa.. 
Szczęśiiwców czekają Liczne 
nagrody. Ktoś za złotówkę 
wygra,? bon na. zakup ksią­
żek wart:oici 15 złotych. In­
nemu Zoo nie dopisał. Zwi­
tek jego jest pusty ... 

- Ale nic - niezira.żony 
tym, uśmiecha. się wesolo. -
1 trok ku.piłem pa-rę dobrych 
książek ... 

Gumy gorsetowe, 
łaśmy bieliźniane 
Taśmy ozdobne wielobarw­

ni!, gumy gorsetowe od 8 cm 
do 35 cm szerokości, o2ldobne 
taśmy bieliźniane i aksamitki 
w roźnych kolorach - oto cie­
kawostki planu II k.wartału 
Południowo-Łód7Jk.ich Zakła­
dów Pasmanteryjnych. 

Int.eresującE!-'kiedy to wszy­
stko dotrze do konS1Umenta. 

(wy) 

Rok szkolny dobiega koń­
ca. Niedługo młodzież na­
szych szkól złoży egzaminy i 
oprócz świadectw otrzyma 
- najpiękniejszy podarek -
dwumiesięczne ferie letnie. 
Główną formą wypoczyn• 

kową dla młodzieży szkol­
nej są wczasy letnie dla 
d7ieci i młodzieży. W związ­
ku z tym w szkołach i zakła­
dach pracy trwają gorączko­
we przygotowania. Uprzednio 
ooszukane i odpowiednio do­
brane obiekty kolonijne są 
w tej chwili doprowadzane 
do należytego stanu. Mło­
dzież naszego miasta i okolic 
znajdzie wypoczynek na te­
renie województw: łódzkie­
go, koszalińskiego i wrocła­
wskiego w miejscowościach 
zdrowych i atrakcyjnych. 

ABY ZAPEWNIC 
MŁODZIEZY 

WŁAŚCIWĄ OPIBKĘ 

Młodzi wczasowicze będą 
otoczeni troskliwą opieką 
wychowawczą i lekarską. 
Wydział Oświaty z calą sta­
rannością przygotowuje rady 
pedagogiczne. Szkolenie wy­
chowawców kolonijnych od-
bywa się na kursach, pod 

Wielki sukces kierunkiem doświadczonych 

MAZEPY
ll prelegentów. Zagadnienia 

związane z pracą wychowa-
Ił wczą na koloniach ujmie się 

T t przede wszystkim od s·trony 
W ea rze praktycznej. Ministerstwo 

P h Oświaty wydal:o „Broszury z owszec nym materiatami pomocniczymi do 
„Mazepa" Słowackiego cieszy szkolenia kadry pedagogicz­

aię tak: wielkim powodzeniem, nej placówek wczasów let­
że Teatr Powszechny już z nich dla dzieci i młodzieży", 
óniem 17 maja br. rozpoczyn'.'I Publikacje te oparte są na 
przedsprzedaż biletów na tę sztu materiale zebranym wśród 
kę na miesiąc czerwiec. nauczycieli - przodujących 

Instytucje i zakłady pracy, pracowników kolonijnych. 
które już zlożyly zamówienia i Jednocześnie nie zapom­
ci, którzy starają się o bilety. niano 0 odpowiednim prze­
zechcą zgłosić się jak najszyo- szkoleniu personelu lekar­
ciej do kasy te'\tru w godz. od 
1~13 i od 16-19, z wyjątkiem skiego i gospodarczego. Do­
J')Olliedzialków. roczne kolonie letnie mają 
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już ustaloną opinię. Uczciwa 
praca wychowawcza i tros­
kliwa opieka higieniczno-le­
karska stały się najlepszym 
propagatorem zorganizow~­
nego wypoczynku wakacyJ­
nego. 

WIĘCEJ WYCIECZEK 

Za kilka tygodni specjalne 
pociągi powiozą naszą m!o­
dzież nad morze 1 w gory 
lub na szeroką równinę ma­
zowiecką. Pojadą tam po ra­
dość i zdrowie. 

W porównaniu z latami u­
biegłymi tegoroczne wczasy 
charakteryzować się będą 
niewątpliwie większą spraw­
nością organizacyjną i wy­
chowawczą. W programie 
kolonijnym dużo miejsca 
zajmą wycieczki. Pokażemy 
dzieciom i młodziciy piękno 
i bogactwo naszego kraju. 
Uczyć będziemy dumy naro­
dowej i pogłębiać miłość do 
Ojczyzny Ludowej. 

Od kilku lat wiążę swoje 
ferie z wypoczynkiem dzieci 
na koloniach. W oparci'll o 
doświadczenia chcę podać 

KILKA WSKAZÓWEK DLA 
RODZICÓW 

Wysyłamy na wczasy prze­
de wszystkim dzieci wątle, 
lecz nie chore. Dla chorych 
są prewentoria i sanatoria.. 

Bardzo ważną rzeczą jest 
doprowadzenie do porządku 
uzębienia dziecka. 

Dzieci muszą mieć czysto 
utrzymane głowy i cale cia­
ło. Unikać należy prze­
sady w ubieraniu dzieci. Nie 
obciążać walizek chłopięcych 
i dziewczęcych zbytecznymi 
rzeczami. Młody wczasowicz 
zabiera ze sobą tylko to, co 
mu będzie koniecznie po­
trzebne. Na drogę nie dawać 
zbyt duźo poźywienia, gdyż 
dzieci przejadają się w po­
ciągu, a później chorują, 

o łódzką prasę codzienną. 
Przed rozpoczęciem turnu­

sów kolonijnych obowiąz­
lóern obojga rodziców dest: 

pOZNAC KIEROWNIKA 
I WYCHOWAWCÓW 

Dobrą sposobnością ku te­
mu będą zebrania rodziciel­
skie, na które organizator 
wczasów zaprosi również per/ 
sonel pedagogiczny danej kolo 
nii. W czasie zebrania należy 
porozmawiać z wychowawca­
mi szczerze i otwarcie, wy­
sunąć źyczenia i prośby. Im 
dokładniej wychowawca bę­
dzie znał potrzeby swoich 
podopiecznych, tym umie­
jętniej pokieruje nimi. 

Na zakończenie wysuwam 
prośbę pod adresem rodzi­
ców. Chodzi tu o 

DZmN WYJAZDU 
MŁODZIEŻY 

na -wczasy. Z lat ubiegłych 
wiemy, że nikt inny, tylko 
sami rodzice są przyczyną 

zamieszania na dworcu przy 
wyjeździe dzieci. Miejcie 
większe zaufanie do organi­
zatorów kolonii, wychowaw­
ców i „Orbisu", a wówczas 
na pewno sprawniej i wygod­
niej rozmieścimy Wasze po­
ciechy w pociągu. 

MGR FR. ROMANIUK 
nauczyciel liceum 
ogólnoksztak:~ 

stanów wyirostk.a :robaCllko­
wego i wY.lewów wewnętrz­
nych oraz - po .godzinie 19 
- do wszystkich po w aż -
n y c h zachoro<wań dzieci do 
lat 3. 

Trzeba jeclin.ak powiedzieć 
sobie, że we2lWaaiia do tego 
rodzaju przypadków batrdzo 
często stwarzadą Pogotowiu 
poważne ryrz)'i<o, utrudniają 

dyspozy•torowi powz.iięcie de­
cyzji. No cóż, 
JEDNI MÓWIĄ PRAWDĘ. 

A INNI KŁAMIĄ. 
Tzw. ,,DQs" niekiedy .zawo­
dZi. i ·wtedy w sprawę W\kra­
cza ·prokuratura. 

Oto przykład z 30 kwiet­
nia br.: 

Tui: 1>0 11odzlnie 19 wezwano 
Pogotowie na ul. Więckowskiego 
do 7-miesięcznego dz1ecka, klóte 
straciło przytomność lwrod-zona 

wada sercał. Karetka wyjechała 
o nodz. 19.15. Nie ujechała na­
wet 100 metrów, !ldY pękła gu­
ma. Kierowca musiał wrócić. W 
tym czasie druqle dziecko tychże 
rodrlców, 2-letni chłopiec rów­
n1eż z wrodzoną wadą serca. wl· 
dząc zemdlonego braciszka I roz 
paczajacych rodziców - z prze­
jęcia dostał drqawek. Ojciec po­
naqla wezwanie. C:ót, kiedy 
wszvstkie karetk.l były inż na 
mieście, tak, że lekarz móql się 
zjawić na Wleckowskłeqo dopie­
ro o godz. 19.40. Nl~tetv, za 
późno - starszy cbłopczyk już 
nie żył .•. 

Teqo samego dnia, również po 
aodzinie 19, wzywano Poqotowie 
do 29-letnlei W. Podawano, ie 
chora straciła przytomność i ma 
temperaturę 40 stopni. 

W kilka więc sekund po odjeź­
dzie karetki. która miała jechać 
do oweao 7-mieslęcznego dziec­
ka, i która potem nle11ła awarii, 
wysłano tet karetkę do ob. W. 
Pozostałe wozy rozjechały się do 
innych chorych. W ten sposób 
w Stacji Poqotowla. nie było ani 
jednej karetki w momencie, gdy 
na Wieckowskle110 starszy chłop 
CZTk dostał drqawek. 

1 cóż się okazało 1>0 prrybY· 
cin karetki do ob. W.1 Otóż le­
karz stwierdził u rzekomo nie­
przytomnej po pr05tu .•. wrzód na 
pośladknl 

PLAGA FAŁSZYWYCH 
ALARMOW 

·Niepotrzebny-eh wyjazd6w 
jest barom dw..o. l.Judność 
często oszukuje PogotQIWie, 
przejaskrawiając objawy czy 
wręcz dowolnie fabrykując 
choroby. Na ;przykład nasi­
lenie we:zIWań n.ad ranem, o­
kom godz. 5, biecr.e się stąd, 
że komuś :nie cłloe się iść do 
rejonu lub do... pracy. Le­
karz Pogotowia rosta•wia bo­
wiem po każdej wizycie tzw. 
informację - druczek z po­
daniem ro7JP0znania, zastoso 
w.anych środlków itd. Ta wła 
śnie :in.farmaC'ja, niezgodnie 
z praepisami, służy czarem 
jako wyjaśnienie nieobecno­
ści w pracy. 

Tego rodzaju <Jlklamywa­
nie jest klęską dla Pogoto­
wi.a. Bywa przecież i tak, że 
o jed111ym mniej więcej cza­
sie wpły•wa kiilka czy kilka­
naście wezwań do ataku ser­
ca. Za którym z niell kryje 
się POtrzebuj~cy szybkie.i po­
mocy a. za którym - symn-

· la.nt?' Dokąd jechać naj­
pierw? Stąd denerwujące 
niekiedy wypytywanie wzy-

JAK ROZWIĄZAC 
TE PROBLEMY? 

W Łodzi czynne są trzy 
poradnie (Piotrkowska 67, 
Lecznicw. 6, Ła.giewnicika 34), 
które ma•ją (pracować do go­
dzillly 22. Ma.ją, ale nie zaw­
sze pracują, gdyż dzielnico­
we oddziały zdrowia nie db& 
ją o mpewnienie zastępstw& 
w wypadku zdekompletowa­
nia zespołu lekarskiego. Przy 
pomocy Wydziału Zdrowia 
Prezydium RN na.leżaloby 
więc iraz nareszcie ro.zwią­
zać sprawę rezerw lekar­
skich w godz.i.n.ach wdec7.or­
nyc.h. 

Podol>nie do rozład-0wania 
„nat.ł'Jku" Vl'ec:wmi w f'Q.go­
towiu przyczynił.aby S!ię re­
organizacja pracy w rejonach 
leozniczych. Przyjmowanie 
zgłoszeń na wizyty domowe 
powinno być rozłoione na. 
dwie raty (obecnie tylko do 
godz. 12), a więc równieri na 
godziny popołudniQW(!. 

Przy tym - kwestia środ­
ków lokomocji dla rejonów. 
Znajdują się dla innych in­
stytuoji, a brak ieh dla służ­
by zdrowia? Jakież tu możli­
wości zwiększenia wydajno­
ści pracy lekaTzy? 

Albo transport samego Po 
goiowia, sfatygowany, roz. 
trzęsiony, odmawi.a.•jący po­
&łuszeńs-twa na byle wybo­
jach. Według pla!I1U Pogoto­
wie łódzikie powiJDno mi-eć 
52 karetkL W tej chwili ma 
tylko 35. Przy tym z owych 
35 ka·retek aż 23 2lila1jdują się 
w o<pł.akanym stanie tecihnicz 
nym. Wszelkie „łatanie 
dziur" nie wyrówna faktu, 
że od dwóch lat Pog&towie 
łódzkie nie otnymało z Mi­
nisłerstwa Zdrowia a.ni jed­
nej karetki! 

Są to -z,agadnien.ia. n.iez;m'.er 
nej wagL N ie w iadom-0 jed­
nak, czy ułożone na jednej 
szaJi iprreważyłyby drugą. na. 
którei umieścimy stosunek 
ludnośoi. do Poigotowia. 

Niemal kaide nieuzasad­
rtioine ~MIW a:rigumento­
wane jest „ w ten sposób: 
„Mam ubei:piecz.a.lnię, więc 
Po.gotowie mi się należy!". 

Argument zu1)ełnie błędny. 
Owszem, bezpłatna pomoc 

lekarska należy się zawsze, 
ale pomoc Pogotowi"' - tyl­
ko ew.sem. Do czyraków -
nigdy, do ataku serie.a - m­
wsze. W rozumawaniu SIPO­
łeczeństrwa musi więc pod 
tym względem nastąpić za­
sadniczy przełom, o ile Po­
towie Ratunkowe ma być 
rzeczywiście pogotowiem. 

Nieeh każdy, zanim na­
kręci 254-41, uświM!omi so­
bi1', jak wielką bierze tu 
swe sumienie odpowiedzial­
ność, wzywając karetkę. 

SERGIUSZ KŁACZKOW 

wającego, stąd u lekarzy czy -------------­
dYS\POZY'tora podejrzliwość. 
Niezd.rowy to objaw - po­
dejrzliwość, ale stwariza go 
okrutna prawda: częste oszu 
kiwa.nie Pogotowia. 

A trzeba widzieć, jak ci 
sami lekarze śpieszą do wy­
padku. Albo jak spieszył się 
kierowca Sylburski, kiedy ze 

Wl'OREK, 17 MAJA 

sz;pita.la poło'i:niczego na La- 14.45 Muzyka operowa. 15.25 Kon 
gi-ewnickiej zadzwoniono, ~e cert rozrywkowy w wyk. orkie­
na stole operacyjnym lezy stry mandolinistów LRPR. 15.50 

Muzyka rozrywkowa. 16.00 I I 
chora, a lekar.zowi zabrakło czqść meczu piłkarskiego Ruda 
krwi do transfuzji. Trasę Hvezda (Brno) - CWKS (War:­
z Sienkiewicza 137 do Stacji szawa) i zakończenie VIII Kolar 
KTWiiodawstwa na uL Annii skiego Wyścigu Pokoju. 17.30 Mu 
Ludowej {łą=ie z pobra- zyka rozrywkowa. 17.45 (L) Mu-

. '··-„·) · do S""'i!talla na zyka rozrywkowa z plyt. _ 17.50 
ru~ ""~ 1 . 1. ..,... • (L) Lódzki dziennik radiowy. 
Ła1gLew1111c'.k1e3 :praebyl w cią 18.00 (L) w poszukiwaniu przy­
gu niewielu minut. jaciela, audycja młodzieżowa. 

Rzecz ja•sna, że i w pracy lS.20 Festiwal. muzyki ~lskiej. 
pogotowia ma:jdzie się nie- 1~.00 Muzyka. i aktualnosc1. 19.25 

. eh · · Nowa Islandia pow. 19.45 Kon­
jeden błąd. Jest rum oc1arz cert popularny. 20.45 IV reP'Jr­
by niewłaśc~wy stosunek do taż Amadeusza Przepiórk.L 21.15 
wzywa1jącyoh ze strony pra- Gian L.ucio Toechi - Neapoli­
cownik.ów biura wet&Wań, tańskie pieśni włoskie. 21.50 Mu 
którzy zaipomina.ją często, iż zyk3; tan~a .. 22.00 Desant 1:a 

· · · 1 d · · kam.tennei wyspie. 22.20 Muzyka 
maJą do czyn~i.a z u z:111 taneczna. 22.40 Grażyna Bacewi­
zdenerwow!llllym1. Jest mm czówna IV kwartet smyczkowy. 
tel; niekiedy opiesoołość le- 23.05 Muzyk.a taneczna i roznw 
karzy i niższego personelu kowa. 



Akademia ku czci Mickiewicza Gdy yśclg zbliżał sle do Ł dzl. •• 
rozpoczęła w Łodzi ,,lJni ()światy, 

Książki 1 Prasv" 
Pod dobrym znakiem zaczę­

ły się w Lodzi .,Dni Oświaty . 

Książki i Prasy": uroczysh -a­
kademia ku czci Mickiew: i::,:a, 
w Filharmon.ii, która zainaugu 

NIEZBYT PRZYJEMNA 
REKLAMA 

Loteria książkowa cieszy się 
wielkim powodzeniem. Za zło­
tówkę możemy wygrać nie t·y! 
ko wart-Ościową książkę, ale .ie 
śU szczęście dopisze, nawet 
Mdf-0 czy rower. 

rowa!a szereg ciekawych i po­
żytecznych imprez, wypadła 

uroczyście i pięknie. 

Otwarcia uroczystości doko­
nał przewodniczący Pl'ezydium 
Rady Narodowej m. Lodzi Ge­
raga, po czym okolicznościowe 
przemówienie o celach i za..:la­
niaćh „Dni Oświaty, Książki i 
Prasy" wyglosH kierownik Wy 
działu Oświaty Rady Narod::.­
wej m. Łodr.i Szymczykiewicz. 

Bardzo interesujący był refe 
rat, poświęcony Mickiewiczo­
wi, który wygłosił Jerzy Wy­
szomirski. 

Wyszomirsl~i nakreślił obraz 
wspanialej twórczości Mickie­
wicza na tle jego życia, zaczy­
nając od prowincjonalnego N•l 
wogródka, poprzez pobyt poety 
w Rosji, podróż po całej Eu­
ropie, a kończąc na jego he­
roicznej śmierci w Konstanl.y­
nopolu. 

Na jedern dzień Łódź nie­
maJ. z,upe.Jinie „'WJ'łączyła się" 
z normalne.go trybu życia. 

Wyści'g Pokoju - te sfowa 
jak magnes ściągały m iesz­
kańców mj,asfa na tra&ę i 
s-tadfo.n Włóknfarza już O<i 
godzlii.i. ra•l1l!1Jl'C'h. 

Stadion otW!a'rlx> o godz. 
10. Na ten moment C'le<kały 

j<Uż tysiące łodzian, którzy 
zaopatrzeni w prowia111t na 
cały dvień z.a,jmowali swe 
:niejtS<Ca. A t•Pamwa.je zdąża­
jące w tę s>tronę ledwie m11e 
śc:ły zdenerwowanych kibi­
ców. 

Po godrii11ie 12, jeden z mi 
licj.arutów, pellniących służbę 

obok sitadionu, powiedział 

nam: 
To jiuż na·si 0-statn.1 

„klienci". WiękSIZQŚĆ groma­
dziła s-ię tu już o godzin:e 8, a 
byli naiwet tacy, którzy zaj­
mowali mieje.ca pod brama 
sfadicmu w nocy, żeby pe­
tem jako pierws•i, wybrać 
lepsze miejsc.a na „gal.erce" „. 

włęcej roz.gorącz;kQWa1I1ych 

łodzi.an wyległo wtęc na uH­
ce - hen, gdtZieś od granic 
Wiel!kiej Łodrzi pocz.ąwS12:y, 

&ż. i:-o bramy stadionu na 
Al. Uniii! 

Na trasie tej od samego 
rana poEipies.zmie uz.upełmńa-

110 dekoracje. Pod R.z.gowem, 
na grainicy :nia·!lta, koń<:'Z'Ono 
„tualetę" wielkiej bran1y 
tnumfalnej z herbami Pra­
gj, Berl'iina i Warszarwy. Na 
całej dlługośoi Puzgow:sk'iej -
powódź tra.n.siparentów, flag., 
chorągieiweik, kolorowych 
wieńców, które up.iroa•H 
młodzi i starsi. To samo = 
i·ninych ulicach, którymi prze 
jadą kolar:ze w dr•od~ na 
metę. 

PiookoW<&kisj lub M1ickiiew1-
cza, z miej1sJCa powołyvrnł się 
na rta1jnmiejszy choćby ślad 

jakiegoś pokrervvieó.s.wa, aby 
tyNw„. jak n.aj-lepiej wid~-ieć 

kolarzy. 
Niektórrzy u.rzą~aJJ.i s.ię ina 

czej. BLi.żej mety, pod wi.a• 
duktem na Ka't'olewskiej, 
chod!Jl'ikii były już oblężor.e 

na 5 godzi n przed prze·widy 
wanY'm cza•s·em przyj.a~u 

cwłówki. W innych rniej­
ocach trasy WY'koti:ys;tywa­
n.o wS<Le11k;ie s 1•ln.iejsize dirze­
wa, co szersze gzyms.y do­
mów, dachy, słupy, latarnie 
iltd. 

A gdy tylko w czasie prze 
ja'Zdu h."Olarzy jak i ś samo­
chód czy tramwaj z.nalazł s·i ę 
na joonej z przecznic - . J'UŻ 
na jego stopnic i dach wdra 
pywały się chma.ry deieci.ar 
ni. 

Kto w tym czasie potrze­
bował przejść na drugą stro 
nę „t.rasowej" uhcy - nie 
przedostał sd.ę. Ari.ton·i Nie-

wiadomsiki, pracowl!tik PKO. 
na wszelki wypadek jltlż w 
połuduie wysiz;edł z btiura w 
Al. Kcściu.s-zki, aby dositać 
s ię na kionfete1n,cją w Za~ła~ 
dach Stalin.a, któr<:< miała 
się otiibyć.„ po połudn<iu. 

- Pófo'.ej już bym się 'nie 
praedai"L. - oświadczył. 

Nie Wiemy tyl:ko, crz.y ta 
konforen:cja.,. w ogóle si~ od 
była - wo•bec tak mas O<N'6go 
zainter0001wwri.ia Wy-Sc :g,i.em. 

- Wyścig„. 

To slow:o ws-zyst:ko tłuma­
czy. 1 tych, którzy z niez:w'y 
krą cierp.liwoś·cją oc1Zeklwal.i 
pd ki~ka godzin na otwarcie 
bram ~,tadri.onu, i tych, któ­
rzy od połud1nia gromadzili 
się na uHcach Łodzi. 

Kaooy z nkh przecież 

pragnął o~:ob iście powitać 

boba te'l:'skiich kola't'zy, - wyra­
zić im swe uczucia. 
Każdy z n i•ch jest s~rcem 

·z ró~nojf;'Zycznymi zawodni­
kami Wyścigu Pokoju! 

K. i S. Nic dziwnego, że lodzian{e 
obLegają stoiska z lote1·ią .• Tuż 
z dt!.leka po rozrzuconych obok 
stoiska pustych losach można 
się zorientować gdzie jest lo­
teria. 

Mimo, że „Dom Książki" 

sU11w\a. przy stO'isku kosz na 
śmieci, puste losy zasmiecajq 
vHcę. A to naprnwdę niezbyt 
ładnie śwuwczy o uczestni -

Po części oficjalnej odbyła 

się boga ta część artystyczn\l z 
udzialem orkiestry Pai'lstwo­
wej Filharmonii, solistów Ope 
ry i artystów scen łódzkich. 

(j) 

Ale oóż, biletów na sta­
ddon nie starC'Zyło dJa wszy­
st1kich chętnych. O wiele 

Skąd by tu iich naijUepiej 
oglądać? - 1Jo pytanie za­
dawali sobie łod7Ji.8.nie już 
parę dni ternu. Toteż miesz 
kania z ba~onami i o~a­
mi, wychodzącymi na ulice 
trasy wy$0l.gu, miały niemal 
wagę złota . Kto więc tylko 
przyromniał oobie, że jcgc· 
daleka doci:a, czy po dzię­

siątej '\vOOziie k'Uzyn mie5"::ka 
ją gdz ieś na Rzgows•kileJ, Inicjatyw? więzJona w szufladach 

ka.eh loterii. (Kr) 

WAŻNE TELEFONY I „,. (1Jft4'V bryków''. „Lańcuch I 
(i4"1.S')'JJ~ • e slab1>Stek". „Polowy 

Pogot Ra.tunkowe 25~-44 a~"~ "'llF..s _ .... . • . Ila Morzu l!i:asoi.iskim" I 
Straz Pozama o 1 .Y..Q...'fi • .-.;w "' -~ dozw. od lat 7. ·"· 16 

Kmr_i. Miejska MO 2z3-1J<l, - ~ ·- _ 17. rn. 19. 20. 21. 2:i: 

Mie1ski Osr. lnfor. l;i9-l~ GDYN.IA ('1'uw1ll)a nr ,21

1 
g. 17. 19 dozw. od l<it KINO w zoo _ Pro-

nn 11"'-a. n!rtW"ó'~ Program f\lmow dott. 16 gram s!;:ladany 

.NAZWISKO PO IMIENIU ·;: -"'El1'V Ili ~9 i kuit. - oświatowych SO.' USZ (~owe Z~o~n<!l . -
.,Opowieść o ziemi od- „Niebezpieczna c1esm- D .ł I 
rodzonej" g. 18, 19. 20. na" /i!.. rn.3o. ctozw. od yżury apieK 

Wvstawa w ALei Parkowej NOWY (Wieck:owski~~o Program dla na.iml.od- lat 12 . 

jest naprawdę ładna. Widzimy 15) g, 19 .. Wesele Fl- szych: „Cuclowny clzwo SWfT. (Ba~ucki _ Evr_iek) . 
gara" neczck". .,Leśny knn- .. TiqemnH:e gorskt.el(q Obr .. Stalm<:iradu 15. , 

tu. plansze, obra.zu;ąc.e rozwój IM . .JARACZA (ul. J<i- cert" ... Farbowany u„" j02ioi·a." 11,. Hl, 20 doz.w. pnbm111cka 213, Jarac~1 · 

naszego przemysłu. włókienni.- racz.a 27) g, 19„ ope-ra ,.Jeleń i wiik" g, 16. 17 od lat 7 ;32. Stalm.a fi() , Kooern~-

w Zakładach Mecha ni-

cznych im. Strzelczyka wnio­

sek racjonalizatorski bryga­

dzisty Franciszka Garstki, 

dotyczący niezwykle ważne­

go usprawnienia pracy szli­

fierek od siedmiu m1es1ę­

cy czeka w szufladach Biu-
ra Konstrultcji. 

W podobny sposób po-
czego oraz portrety przodow- „Den Pas'lu&le M• ,ODA GW "1.D!A •'?.ie STVl,OWY CKilińskie<!c · ka 26 .• f 1?trkowska 6i. 

ników pracy. POWS'ZECtłNY !Obr. lona 2) .. Jedena.stk.a z 123) .,Kariera" 1;. Ul, Plac ~ose1elny 8. traktowano swego czasu 

Stalingradu 21) g. :9 nas7..ej ulicy" g. 16. 18. 20, dozw. od lat 14 AS AJ. Kościuszki ł8 

Na.su.wa. się ~edna.k uwaga: .. Poskromienie dośni- 2Q dozw. ~ ~at 7 TATRY (Sienkiewicza ~O) pełni stałe dyżury nocne wniosek Zygmunta Jajczaka 

-~" · h d 'k · cy" MUZA <Pabianicka 173) K t I Koł„-b" , i dopiero konferer,c3·a """r-

porzy ~ptSCLC przo owni ·ow MUZYCZ1''Y (Piotrkow- „Ożenek z (>OSa.!liem" .• l'Z:VSZ o ~- g. DYŻURY SZPITALI .... 

pracy figurują najpie-rw na.- ska 243) I!. 19.15 .• Ta- r;(. 18. 20 dozw. od lat 14 l6. lB. ~O tyj na przyczyniła . sic; do rea-

zwiska a później imiona. Zda- jcmniea. Declala" I'OLONJ:A CPiot•kowska WOicNOSC <Przy~yszew Położniczo - ginekolo- liza<:ji tego wniosku. Oba 

waloby się sprawa błaha. A ES'l'R.AllA SATYRYCZ- 67) .. Godian:v na.dziei" sdzk'.e~? 16) „G
1
od
6 

z1n
18

Y n2a0 
i:;ic?;.n:v. Od ~odz. 8 do 2\i: 

. NA (Traugutta 1) e. el· 15.45. 18. 20.15 dozw. . 1e1 tz.. • • Szpital lm. dt' Maduro- pomysły są cenne, gdyż d<>-

3ednak ... Czy to tak trudno za- 19.15 „Uwaga krccimY" od lat 16 dozw. od lat 16 wlcza, ul. Krzemieniec-

pa.mi<;tać, ~e w języku polskim, ,.A ~l,F.TUN" (Piotrkow- pr, 7..'EDWJOSNIE rl(:eror•1
1 
wr,OKNIARZ cPróchni- ka ~~ o.d .i;:odz. 20 do B: tyczą zastąpienia ą.rtykułów 

zawsze 1J1SZe się naivierw sk<J 150) J?. 17 •• Zapu- skiego 76) .. Ciemna ka 16) .• Okrutne mo- SzpILal im. dr Jordana. importowanych tańszymi 

imię a pó"'niej rut"WiskO? sf.y" . rzeka" g. 18, 20 dozw. rze" I!. !5.30. 18. 20.30 ul. Przyrodnicza 7-9. (i nie gorszymi!) kraJ·owy-

"' - · „PT"<OKJO" <Kopernika oo lat 18 dozw. od lat 12 Chirurgi.a· Szuital im 

Obawiamy się, że przy wy- 16J li!. 17 .. ~ary wiatt'u POJ<OJ (Kazimierza ~1 WISU\ cru-w:ima nr. p dr Pirogo~. 1.ll. Wól~ mi. 

stawach z okazji „Dni Oświ-a- połnocnego .,Wei:a.s:v z Aniołem „J?,tro bedz1e 7.41. poz- czańska 195. Robotnicy przytacza"" liez-

t K . 'k.'. p " , b BL ~1111..ł.._ g. 10. ·20 no f'!. 16, lB. 20 dozw. 1 t S ·tal . .... 

y, siąz i ' rasy czytac ę- * 8'.t• ,,,.,...,, ._ 1 Mh.TA (Kilińskiego 178) od lat 16 n cr~a:. zm im. kład .ed . . 

dziemy: Mickiewicz Adam, „Autobus od.ieżd:ha. o ZACHETA (ZJ!ierska 20) N:·. Bjlrlickiego, ul. Kop- ne przy Y Dl ocemama 

Sieiikiewicz Henryk czy też BALTYK (Narutowicza 6.20" g. 17. 19 dozw. „Wesołe gwiazdy" g. emskiego 22· _ . inicjaty-wy technicznej zało-

Prus B Lesia 20) •• Jutro becbie /.!\ od lat 16 13. 20 dozw. od lat 7 Laryngologia.: SzDltal gi, Wyrazem niewłaściwego 
0 w. (Kr.) późno" !!. 16. rn. 20 - REKORD (Rzgowska 2) DWORCOWE (Dworzec im. N. Barlickiego. ul. stosunku do racJ'onalizacJ'i i 

dozw. od lat 16 „Awantura o dziecko'' Kaliski) „W teatrze sa Kopcińskiego 22 

nowatorstwa jest gwałtowny 

spadek ilościowy wniosków. 

Podczas kiedy w roku ub. 

do zakładowej komói·ki wy­

nalazczości wpłynęły 453 

·wnioski to · w br. do chwili 

obecnej złożono zaledwie 6'7 

wniosków. 
- Biuro Konstrukcji nie 

dotrzymuje terminu wyko­

nywania rysunków i doku­

t:nentacji technicznej dla 

przesyłanych mu wniosków, 

a klub racjonalizacji rów­

nież niewiele się tymi spra­
wami przejmuje - słyszy­

my od pracowników komór-
ki wynalazczości. (wy) 

- Twńi Książka Ol'lV!aGiel 

Jfl PRltOWNICY POSZUKlWANł Ili 
Wykwalifikowanych murarzy, cieśli, blacha­

rzy, malarzy i zbrojarzy do prac na terenie 
województwa zatrudni natychmiast Przed­
siębiorstwo Robót Kolejowych nr 13 w t.o­
d:m. Pomiesz:czenie w hotelach robotniczvch 
zapewni.one. Zgłoszeni.a o&'Qbiste do d-z.C-Ju 
personalnego PRK nr 13 w Łodzi, ul. Ja.\'a­

eza 95 797, przyjmowane będą codziennie 
w godz. od 8 do 14. 1070-K 

Ajentów dD sprzedaży stra<g.a;nowej i wózko­
wej oo,.truclni l\mD. Przedsiębiorstwo w Pa­
bia.nfoa.eh ul. Kościuszki 25, Wyna.grode:enie 
prowizyjne. z~ przyjmuje daii.ał han­
dlowy w go<i~. o<i 7 do 10 ra1I10. 1157-K 

SKRÓCONY kurs kroiu 
krawiectwa lekkie<!O dla 

·Juz· i_utro noc1ątek cią~nienia loterii rr~~;~.bz~~l~J;ias\~: 
J Piotrkowska 69 i Próch­

Głównego mecb.a.nika' z dłuższą praktyką 
i znajomością w zakresie a}'.)B.ra.tury destyla­
cyjnej i rektyfikacyjnej iak również war­
sztatowi:a z dłu.:lseą .praktyką i znajomością 
spawalnictwa zatru<l:ni z dniem 1 czerwca 
1935 r. Centralna Wytwórnia Olejków Ete­
ryczny?h w Łodzi. Pod<ini.a z życiorysem 
składa.c w .se~cj_i personalnej Wytwórni przy 
ul. WoJczanskieJ 4a.. 1133-K 

Portiera. przyj,mre Delegatura RSW „Prasa". 
Zgłoszenia przyjmuje dzila.ł kadr ul. Piotr­
kowska. 96. 1159 

nika 25. 

I~ Dziś jes!c!!R~~~~aWY~~~!!J~ I t::!-!;-;1-~-L.-l02--J. 
Tokarzy metalowych wysoko kwa•rifikowia- Aparat telefoniczny z 

ny<:h i ss.modzielnych m-0-nterów n.a siiJniki przełącznikami 750, su-

spalinowe zatru<llilią n.a:tycbmi\a1s<t za.kłady POKOJ duży z wygodn-
1
POKÓJ z kuchnia za- Dr JMlwiga ANFORO- kieneczki dziec. białe 

Na.prawY Spn:e.tu Drogowego w Pabianica-0h, mi, II piętro w centrum mienię na dwa pokoje z WICZ. skórne. wenery.~z kil20-250<l. bP.ndonia mabr­
zamienię na pokói z kuchnia Lódź. ul. Wrz~ś ne, kobiece 15-19. Pró- · ,.Tra e-I\fark" 400. 0 

ul. Lutomierska. lSd. Zgłoszeni.a przyjmuje kuchnia lub dwa. Ofer- nieńska 128 Kozerska chnika 3. ry do żelaza (komPl9 t) 

da;i.ał ka&- 00 groz. 7 do t 5. 1150-K t.v Biuro O;.:loszeń Piotr 2 POI\:ÓJE.-kuchrua:-1a.: SPOLDZIELCZA-PRZY- ~go~i~~rki budziki 

h .,_ • k kowska 96 pod „2588". _ zienka w Poznaniu za- ClłODNIA LEKARZY. -

I.pżynierów - chemików i mec amnow, on- 2 POKOJE k h . i d b UL IO O SK·4 ZGIERSKA-34.--- TEL. 

~truk•-o·w - i·n~'"J~•-ro·w (na r~...........,. sa•n1·- z ·uc nia zl m1en. ę na po o ne w . P TRK W "' q3' 19 Ub . k ' 
~ .... ~- ••"" vVVo•;y wygodami we Wrocla- Lodzi. - Oferty Biuro 159. tel. 189-50 leczy we ' ' ··- · · raruc męs te 

ta.rne) lub techników z długoletnią praktyką wiu Plac Trzebnicki 1/6 O.głoszeń Piotrkowska 96 wszystkich specialno- eranat tenis 80 % rozm. 

·•a"ru."'-i' na:tychm.i.asit Biuro Projekt.ów Prze- zamienię 11a ookói z Im pod „2670·' ściach. prowadzi przy- 50 - 900. obrusy nylonri-

~ v u„ h · 1 d · 1 h a 1 d t t we po 220. kupon ma.te-
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kói duży w Lodzi · d · b J wykonuje protezy zebów 

ul. Sokołowska. Z (od 1. VII. 1955 r. biuro 2 DUŻE pako.ie z - kuch- ~le~ki ~1}d~ku ;~~ oraz analizy lekarskie. 2.200. obroże rlla psów 
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nr 28 .Poznań ul. Solna 12. Wynagrodzenie wg Dunlopp" una ą z. ,...li w.spolnego pomieszcza- ne. moczootciowe Piotr- ~URS korespondencyjny TATAB.OWICZ Alicta __ 

układu z b iorowego pracy w budownictwie. ~;r~e·· B25Xl6 n~ ~~~: l 7-l9 12599 ""' ma. Radomska 10 m. 10 l~ka_ l09-6 Języka.E miedtozynarodowe-ł Ozorków ul. Praga 2?, 

Koszty przejazdu z m .iejsca :oomieszkania do miar 750 X16. Tel_. 23B-69 I 2 POKOJE odd7.iclne- za Dr BIBERGAL specja- ~~iąz~era~!l"lera~fy11s0t'ó'~.., zgubiła legit. sz!r..olńą 
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In:i:. względU'lie techników do działu techno­
Iogi'i, inż. do dz. gł. m€ch.an.ika, kierownika 
produkcji, mistrzów produkcji, kier. zaopa­
trzenia, planistę ze znajomością branży me­
taJowo - elek trolechn icz.nej przyjmą Lórlz­

ftie Zakłady Sprzętu Motoryzacyjnego, ł..ódź. 

111. Skreywa,na 6, 1147-K 
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Entuzjastycznie powitało nasze miasto uczestników VIII Wyścigu Pokoju Wismut (Karl Marx-Siadł) 
podobał się w Łodzi 

. , . Włókniarz schodzi z boi8ka 
Nasi kolarze wespoł z Polomą Francuską pokonany 1:2 ~~!rzte ":t~x::~~r;\ló~v~:b::tf.i 

. 
········~ „ ... ·~-=·=~· 

... ___________ _ 
l Mówi zwycięzca i 
~ Xll etapu 
~ Schi!łr 

.::: ... 

...... . ·:· . . „.„· 

c 
tylko o sel<undę u legaiqc 
zwycięskiej drużynie NRD 

Wspaniały pościg Schura uwieńczony pełnym sukcesem 

Królak 3, Chwiendacz 4, Grabowski 
pn raz dwunasty stanęli na 

st.arcie kolarze - uczestnicy 
VIII Wyścigu Pokoju. Tym ra­
zem czekała kb długa, bo ~Ol>­
kilometrowa droga. ze Stalino­
grodu do Lodzi. Był to etap, któ­
ry miał - jak sądz:ono - osta­
tecznie ugruntować kolejność ze­
społów w klasyfil{acji drużyn(}­
wej. 

Po raz więc przedostatni rw­
cone zostały karty. Niektóre z 
nich były nam już znane. Wi•' ­
dzieliśmy bowiem. że drużynie 
l'\RD trudno .iuż będzie dogonić 
Czechosłowaków i nie powtórzy 
się historia z 1953 r„ kiedy to 
właśnie na ostatnim etapie z Lo-

13 

dzi do Warszawy Dania utraciła Pierwszv z Polaków. Królak, zameldował się Ja!rn trzeci na 
przodownictwo na rzecz zawod- mecie, w sekunde po zwycięzcy. Razem z ChwiPndaczem clal <>n 
r?ikóV( niemieckich. na trasie Xll etapu pokaz dobrej fazdy. Opowiada teraz o swvcb 
Siadając do samochodu spo- wra:!eniacb przed mikrofonem. 

dziewamy się jednak niejednej 
sportowej niespodzianki. Nas zakrętów, ani wzniesień, czy szające meldunlti. W czołówce 

W 1cemistrz NRD okazał się lep· 
sz.y od wicemistrza Polski. 

Włókniarz przeqrał z Wismutem 
(Karl Marx-Stadtl 1 :2 (1 :1), a nie­
powodzenie to nie znaidu.ie w na­
szych oczach żadneqo usprawiedli 
wienia. 

Liqo\vcy łódzcv p<>pełniaja stale 
te same h!Pdy a teśłi zapyta­
li!, lak wlakiwle 11owinnł grać, 

damv Im tvlko 
ledna odpo-
wiedź lak. 
lak QTał Wis­
mul: twardo, 
szvbko. zdecv· 
dowanie. Poza 
tym powinni 
ieszcze oopra 

~- cować nad 'tro 
.- ną techniczną, 

,.,. il zw\as~ct.a 1lad 
· celnością I ce· 

lowośc!a wvsu 
wanvcb piłek, ho 1 pod tym -.--zglę 
dem ustępowali przeciwn ikowi 

Goście nasi pokazali futbol w 
dobrym wydaniu 1 ara ich nie bu 
dzila zastrzeżeń Całv zespól pra­
cował planowo P:łke w miarę 
potrzebv trzvmano krótko przv no 
dze . ale nie bvla to owa koron· 
ko,„a . mało orodukcvlna komb,na 
cja tak cechu i a ca ore łodzian . \V 
miare potrzebv Q"racze Wismutu 
stosowali dalekie orzerzutv. nie 
om1iaiąc zadnei okazii do oddania 
strzału na bramke 

Jakże daleko hvło wczorai Włók 
niar.ww:i do takiej qry. Porażki 
lodzian me usprawiedliw: fakt. •C 
w !-ramce. zamiast Ktaczk<i :ub 
Szczurzy;'iskierio, bronił Deras. 

dziennikarzy interesuje oczywi- zjazdów. w dalszym ciągu obok Schura, 
ście najbardziej los kapitana na- Przewaga Cziżikowa d?Chodzi Klicha., Cziżikowa, K!'uszyuy,I ~--------------
szej drużyny Staszka Królaka i do 10_0 . metr.ów, ale Chwie~dn:c~ Kuźnickiego, Reiuecke, kręc?, 
całego zespołu polskiego. Czy I :noc1ye1 naciska n_a pedały. 1 Z?h Królak z Cbwiendaczem. 
Królak potrafi uplasować się na za się ~? zawo?mka radzie_cki.2- Na boisku są już dziennikarz<?. 
lepszym niż VI miejscu? Czy Pol go. Jak.is czas J:Wą .obok siebi~, Przybyli sędziowie. A oto wjeż­
ska wyprzedzi Belgię?... Je~li ~ pote~ Polak Jedzie samotme dża motocykl pilota i wresz.:ie 
tych zmian nie przyniosły pierw i na 1:1hca.ch Częstoc~~ wygry wpada na bieżnię pierwszy za­
sze „polskie" etapy Zgorzelec- wa pierwszy. lotny fimsz. ... O 20 wodnik. Żółta koszulka! A Wlęc 
Wroclaw I Wrocław-Stalino- seku~d. za mm ;wya?a Cz1Zlk0 V:: to przodownik Wyścigu 
gród, to może choć do Lodzi po- trzeci Jes_t .. Kuzmcki z Polonn Schur. Publiczność powitała go 
jadą nasi kolarze tak, jak !m FrancuskieJ. burzą oklasków. Tuż za nim 
tego wszyscy życzymy. Słowem, Za nimi pędzi grupa złożona żli;ędzi Czechosłowak Klich, a da­
liczymy na przetasowania tak w kilkudziesięciu zawodników. Wi- lej widzimy Króla.ka, Cbwienda-

cza i caŁe szczęście, ze klasyfikacji drużynowej, jak i dzimy w niej Królaka., Gra.how- cza, Reinecke, Cziżikowa, Krn-
w porę zdecydowalem indywidualnej. skiego i Klabińskiego. A więc szynę, Kuźnickiego i Amella.. 
się na pogoń. Gdy u- Z e Stalinogrodu wystartowało z naszych kolarzy brak ty1k_o P.o pewnej chwili nadjeżdża 
cieczka została już z!i- 83 zawodników. Jest dosyć f:asaka, którego daleko zostaw:: Dunczyk ~sterga.ard,. a w 4 rm-

k 
·d · 

1 
chłodno, ale na szczęście nie pa- liśmy za sobą. Teraz Kró~a~ 1 nuty za rum wpada liczna grupa 

wi owana, 3ec iaio się da dt'?'Szcz. Zawodnicy mają iuż Kruszy.na . z PoL Franc_uskieJ. o- kolarzy pr'!wadzona przez Ver-
oczywiście znacznie lżeJ. poza sobą 1850 przejechanych dery;al1 się od grupy 1 powięk- be.Ista.,. . Wier;i~yn!na, Grabow-

. Pytacie, jak się czu- kilometrów, a na twarzach Ich sza1ą swą • prze~agę o 300 ~· sk.iego 1 Kla.bmskiego. 
lem na waszych „ko- nie widać wielkiego zmęczenia Był~ P1:ędz~J do P~otrkowa .. g_dz1e Etap jeszcze nie skończony, 
cich Łebkach" na Che.)- tak, jakby ten wielki wyścig r<)Z zna,JdUJe się drugi lotny fm1sz. •• air, na podium zwycięzców staje 

h · l Ł 1. począć się miał dopiero na Slq- Tymczasem _lea SCHUR, udekorowany wieńcem 
ł nac i na u · <I :oweJ. sim. Szybko jednak, gdyż po pa- der Wyś<;igu laurowym. Radość reprezentanta/ 

- Otóż na. tym bruku ru kilometliach zarysowuje e.ię ~hur ?rgamzu:- NRD jest ogromna. Na.d sta.d\o-
1 złapałem jak gdyby dru różnica klas w wielkiej kilku- Je pośc1g. Pogon nem kołyszą się na wietrze dzie-
ł gi oddech i nie moąę dziesięc ioosobowej "(rupie. Na u- trwa d~go, :ile slątki bia.łYch lmłoników uno-
ł narzekać na zŁy sta'ti licach Sosnowca :>dpada trzech ost~teczn1e oj!e szące flagi pań~ biorą-
~ naw ierzchni. Austria ków i dwóch Albańczy- g~osć zmniejsza cych udział w VJil Wyścigu _Po-
l Na stadi on wjechałem ków. Donoszą nam również. ·ie 51~ . coraz bar- koju. Gołębie pocztowe koneu, 
ł ukształtowała się już czołówka. dzieJ I do n~- ceremonię powitania r;wyeięz-

Godz. 12.50 - Usta'W'ieme ze 
społów i kolumny do przemar· 
szu na miejsce startu bonoro· 
wego: 

godz. 13.10 - przemarsz k<>­
lumny na miejsce startu hono­
r<>weqo (ul. Piotrkowska przed 
gmachem Prezydium RN m. Ło 
dzi)r 

godz. 13.20 - wciągnięcie fla 
gi na maszt µrzv dźwiękach hej 
nału Wyścigu, 

godz. 13.23 - przemówienie 
przewodu. Kom. Etap., dekora· 
cja koszulka leadera Wyścigur 

godz. 13.30 - przecleicJe wste 
Ili i start bonorowv. 

PROGRAM NA TRASIE 

Godz. t.f.05 - STRYICOW: 
godz. 1".20 - GŁOWNO; godz 
14.55 - ł.OWlCZ; qodz. 15.35 

SOCHA.CZl!W; qodz. 17 OO 
- WARSZAWA. ł ostrożnie, bu nie prze- Pędzimy więc naszym autobu- , sz.ych zawodru- c6w , 

I wrócić się. Tempo ro::- sem do czołówki, by dowiedzie~ ko:"' dochodZf\ _______ _:J~.~N~IE~C~I~E:'.:CKI~~...'..:::=:=:=:=:=:=:==:=:====~ 

bramki, były nie do obrony. 
Pierwszą bramkę qośae zdobyli 

w 11 m po rzucie wolnym. Strzał 
skierowany qł<>wa lewoskrzydłowe 
qo, Satrapy. w przeciwległy Ióg 
był tak silny i nieoczekiwany, ie 
Deras nie móql interweniować. 

Bramkarz W'ismntu w porę 
wybieqł, by zlikwidować je· 

den z qroźnych - trzeba przy 
znać że było ich niezbyt 
wiele - momentów pod swo­
ją bramką. Obok bramkarza 
autor wypadu - Szymborski. 

A fu'"l!!Ja bramka?... Co mógł • 
C'Z'>"llić Deras. jeśli pomocn1k po• 
daje mu piłkę. a wyskakujacv zza 
nJeqo napastnik dobleąnle do niej 
szybciej, bo !est bliźel i <>d bram 
kl dzieli qo zaledwie kilka metrów. 
Zaryzykować wybieq, czy czekać 
na strzał stoiąc w miejscu1 Deras 
wybrał to pierwsze, ale rażący 
błąd Urbana nie móqł pozostać be:i: 
przvkreqo następstwa. 
Mało ledmik było tel nauczki, 

bo qd ł w kilka minut póinlej 110-
tężnv str.zał środkowego napasllll· 
ka, Troeqera. lra fil w poprzeczkę 
\ 11llka wvnła "' po\e, ob~ońca 
Włókniarza, Stuslo, zamiast wybić 
la lak n~ldale/ od bramki, zaryzy· 
kowal podanie do bramkarza. Wl· 
dow:iia zamaTla z przerażenia i 
aoście bvli o krok od zdobycia 
trzeciej bramki. 

Z szere!lu okazji do zdobycia 
bramki. a takich Włókniarz miał 
znacznie wiPcei w druq iei częsc:; 
meczu. jedną tvtko wvkorzystał ' winąłem dopiero '1a się jaka jest tam sytuacja. Wi- Remecke. Amen 

ł prostej, gdyż wied:::ia- dzimy tam jak Vcsely zmiema Os~ergaard I 
lem, że Polacy dołoza kolo i szybko Klich. 

I wszelkich starań, by - dociąga do swo- Amell Ostat4:c~nle lot 
I - - ich najgroźni•?ł- . . ny fm•!'.~. w 
I mnie wyprzedzić. ~ szych kolegói.1r, Pwtrkow1e • ~gryw~ Cz!zikow ~

•. ' W tvm momencie orzyp<>mniała Soporek. Uczvntł to w sposób dość 
~ mi się Polanica„. P<> jedenastu I lmponulący w 29 mln„ kiedy to 

etapach można z całym przekona· Do rzurle wołnvm strz<?lll p_od o· 
niem stwierdzić, że przygotowan:a strym kątem obok w".bleqa1aceg:o 

_ _ Polaków były niedostateczne. Ko- hra."llkarza Tblleqo. Sw1etną okazię 
~ nm1:1~7 larze polscy nie zd<>b~all miejsc do. '!'Vró_wnan!a wvn i~u zaP:ze· I Radość moja ze zwy- a przede wszyst p~d. Krolaluem 1 Khcbem. 

~ cięstwa jest tym więk.- kim do leadera Dz1~1ątka kolarzy prowac;iząca „ sza, że z Łodzi wysta·r- Wyścigu Sebu- wysc1g . ma przeszło 3 mmuty 
I tuję do Warszawy na- ) ra. Zostaje w przewagi nad pozostałą grup:'.j. 
ł dal w żółtej koszulce tyle Rnvet. O- Jasnym się staje, że. Vesely bę-
~ leadera. Już ty'ko 

3
.e- bok niego kręci dąc _dotychczas w1c.eleaderem 

"" • Francuz Hoff• Wyścigu, na tym etapie pogrza-
ł den krótki etap dzieli ma.nn. Bułgar Krestew zmienia bał nadzieje odebrania Scbnrowi 
ł mnie od tytułu indywi- rower. żółtej koszulki. 
~ dualnego zwycięzcy VIII t Jak dotychczas Polacy kręcą Począwszy od Tuszyna, po obu 
v Wyścigu Pokoju. dobrze. jedynie La.sak skarży się strona.eh szosy eiĄgnie się nie-
' na bóle ręki i pokazuje na nie przerw~ny s~aler widzów,. gł)-
.,.._____________ zagojone jeszcze rany nóg. rąco mwa.~nJe,c:vc.~ na. cześc k~ 

Wkrótce zostaje on w tyle razem la.rzy · • A im bhrej d.o Lodzi: 
z naszym rodakiem z Francji tym większe tłumy, tym plękmeJ 
Sikorą. sz~ d~koracje do~ów, ulic. tym Dziennikarz 

łraneu~ki 

o wa ft ee 
na 
li - Kto by się spodziewał 

zauważył jeden z dziennikarzy fran 
cuskich - że uda się ucieczka do 
Stalino!Jr<>du. I to komu? Jeszcze 
można było liczyć na szvbkiich 
Belqów, czv DuńczY'ków, którzy 
chcieli poprawić swą lokate. ale 
1>rzez wiele kilometrów rej wodzi­
li dwa·j Bulqarzv. Rumun i Fin. 
To dla mnie zupe!na nie,,podzian­
ka. Tym bardziej. że 1><>nad 100 km 
~onila ich c:i:olówka z Schurem 1 
Veselvm. 

Wyiatkowy to Wvścig - k<>nJty­
'1uowal nasz ko\eqa francuski -
11 nas decydująca walka rozgry· 
wa się na <>statnich 30--40 km. 
\ tu walka obow:i azuie o<l pierw­
szych Metrów i trwa - jak dzisiaj 

Przed nami pędzi zwarta gru-1 wtęeeJ bram po~1ta.l!3ycb. 
pa złożona z 55 kolarzy. W grę S-;rdeczne pOWl~ame przez lud 
wchodzi wyjątkowo wielka staw nośc nas~e,go miast~ uczes_t01-
ka, nic przeto dziwnego, że za- ków ~ysi;1gu PokoJU ~yw1era 
wodnicv pilnują się wzajem!lle. n~ dz_1enmki;rrz~ch zag_ramczny;-h 

Na 25 km przed Częstochową w.1elkie wr~en1e. Takich t!umo~ 
Verbelst z Dumitresen decydują me było am we Wrocła.w1u, il411 

się na ucieczke i prowadzą prz<'!z chyba na Sl_ą~k'!· . 
jakiś czas z różnicą 300 metrów. A le oto ::1TJezdzamy na stadion 
Uciecz.ka ta szybko zostaje jed- W:lókmarza. Pomysl?wa d<;­
~alt zlikwidowana. Przed lotnym korac1a z wy~orzyst~n!em me 
finiszem w Częstochowie Kła- t:l'.lko _flag, a1,e,„1 balo~ikow ~ na­
l>ińsk.l odrywa się od czolówk:. ·psarru ,.Pokoi w róznych ięzy­
W pogoń rzuca się C:i:iżiko-v, a kach - wszystko t<;> skła~a s1_ę 
tuż za nim Cb.wiendacz. Obai na doprawdy wspaniałe w1dow1-

Polacv niedłui::a sko. 
jednak dotTzy- M_ome.nty . wyczekiwania na 
mują towarzy- ~rzybyc1e pierwszych zawo.dn~­
stwa zaivodniko k6w są oardzo denerwuiąc .. o, 
wi ZSRR, Cz.iż~-\ z"··"- - - ... .... .... . 7 ,... "'"'rll'l1,..."17::1 nof'in-

kow odrywa •1'! ! 
bowiem od nich · 
i jakiś czas prrl-1 
wadzi samotnie 
Wyścig. . 

A tymc:i:asćml 
w czołowej :p-u-

- od startu do mety. Cziżikow pie - co chwila 
Co do Pol aków. to widać. że jakaś „rozrób-1 

wasi kolarze są już zmę; ~a". Ciągle ktoś inicjuje zrywy, 
czeni. Z wyjątkiem . Królaka . 1 \ <., tarając sie uc iec s•voim partne- ' 
C::h'.vien '.' a.cza nie atak u1a u s1eb1~ . r om. A przy tym wszystkim 
1 ~k rnh1li to Czechosłowacy, a IJ<l- szosa nie bardzo nadaje się d::i [ 
tern Niemcy„. ucieczek. bo nie ma tu żadnych Kuźnicki Reinecke 

ffY J!F,- = w reprezentacji tak, ja.le. Bułgarzy: pasci} Pilarski_. strzelai'.Jc z kliku 
iillJ;iifl - ~ w czasie zaciętych wyściqów. Skut krokow ... o kilka metrow za wy-

- ki obserwujemy niestety w VlII soko. ' 

• 
· · „_ · Wyściou Pokoju D<> twardej t zdecvdowanej grv 

W Sta1inoqr?<1zie s .... ocono · drużvnv niemieckiej najszvbciej 
µrogram uroczystosc1 startu hono· • 2:adna chyba dotąd tmprua do.stosowali się Stusi<> i Baran. 
roweqo, bo doprawdy trudno by- sportowa w Polsce nie zgromadzi· Słowa uzoania należa sie iednaok 
ło. u~a~ _porzą<l:ek pr_zv tak la takiel llc:zbv dzłeonlkar:nr spor środkowemu obrońcy fodzian Wla· 
wielkie1 ilosct publicznosci. towych, jak vm Wvściq Pokojn. złemu, za niezwykle przytomna in· 

• Przefeżdżafąc uUcą Warszaw Z 18 krajów przvbvłl pnedstawi· terwencje w beznadziejnej zdawa· 
ską w Stalinogrodzle, najwięcel o- dełe quet codziennych, tv'!odnl· Io się sytuacji. . Wlazły .. bardzo 
klasków :zbierał kolan Indil, Singh ków, agencji l radia. Co Wieczór nrzyt<:>mnte obronił na lmn bram· 
Dhana z biura J>Tasoweqo Wvśclgn W'/• kowei ostry strzał Troeqera. ""'. 

· dzwanla)ą oni wsqstkle prawie poroocv Jańczvk wypadł lep!eJ 
• Przed ostrvm startem _ser- stolice europejskie. A następne· niż Urban, natomiast w ataku ie: 

decznie żegnała Chwiendacza J~O go dnia mllłont ludrl czvlala w dynie Szymborski i Soporek hyll 
matka. Nie trzeba chyba nadmie· róinych lęzvłtach sprawozdania z na poziomie. 
niać, że p. Chwiendaczowa życzy· przeblequ kolejnego etapu Wvśd- W zespole good, na oqól wy· 
la synowi jak najszybszej jazdy no gu Pokoju. równanym. zwracali na siebie u· 
i sukcesu, od któreqo nieraz już a R d Wb"te i--~ . ~' waqę przede wszvstkim Kaiser } 
był bliski. . e · \. z. ouups ... ego Troeqer w ataku. środkowY obron 

„D".11~ Express . na1b~zae1 ~ył ca Mueller i bramkarz Tuiele. Dru 
Ili Na stadionie Włókniarza zdziwiony tym, ze w nuastach slą żyn;i Wi•mutu qrała w składzie: 

mieliśmy jeszcze teden przejaw skich setki tvsięcv ludzi stały na Thiele, Bauer Mueller Glaser 
prawd7;1wte sportowe110 koleień· deszczu. wyczekui<1c i:>rzejazdu ko Wolf s. 1 woir K„ Freltit!I, Kat: 
siwa, 1alde łąc".V wszvstldcb kola· larzy: ser, Troe!ler. Goenther, Satrapa. 
rz". - uczestmków Wyścigu Po· - Takieqo entuzjazmu dla koiar Strzelcem obu bramek dla qości 
ko1u. ~to bowiem przv wvleźdz!e stwa jeszcze nie widziałem - mó- był Jewoskrzvdłowy Satrapa. Sę· 
z wlrazu przewrócił się zawodntk wił. Swiadczy to o dobrym kli- dziował Marcink<>Wski (Łódź) 
Finlandii. Cala grupa szczęśliwie macie, ia.k.i jest u wa6 dla spodu. Rm-
go jakoś wyminęła, lecz rower FI· 
na został poważnie uszkodzonv. Ko 
larz ten pobleqł więc do metv na 
piechotę. Z klop<>tn wybawił go 
zawodnik radziecki Krtuczkow, 
-rzvbYłY Jut przed tvm n& metę. 
Nie namyślając się, J><>blegl on na 
przeclwleqła prostą l oddał swój 
rower Finowi. 
m Rewelacją Vlll Wyścigu Po­

koju jest niewatpli'Wie drużyna 
Bułgarii. Red. Kostew z „Rabot· 
niczesko Dielo" z S<>fii wyjaśnił 
mi przyczyny powodzenia swoich 
rodaków. 

- Chłopcv solidnie się przygo­
towywali. Dużo im dal wyjazd 
do Eqiptu , ad.zie muSJeli walczyć 

I 
na trasie 1.700 km z tak dobrymi 
kolarzami. 1.·ak Duńczycy. Francn­
zi I Anq!icv. Po zwycięstwie ze-

1 

SP<>lowyrn nabrali wiarv we wła­
sne siły i stad ich inicjatywa w 
wielu uciec:i:kach, jakie obserwu­
jemy na trasie. 

fi,, Hrl&lfl 
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